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Historia się lubi powtarzać. Funkcjonariusze z miejscowej dro-
gówki znów mają poważne kłopoty z prawem. Zresztą nie po 

raz pierwszy w ciągu ostatnich lat. 
– Zatrzymanych zostało czterech policjantów i osoby cywilne – po-
twierdza Małgorzata Klaus, rzecznik prasowy Prokuratury Okręgowej 
we Wrocławiu, jednostki która prowadzi śledztwo w tej sprawie. – 
Właśnie trwają przesłuchania podejrzanych i na tę chwilę trudno prze-
widzieć czy prokurator będzie występował do sądu z wnioskami 
o areszt tych osób – dodaje rzeczniczka wrocławskich śledczych. 
Śledczym udało się zgromadzić materiał dowodowy, dający podstawę 
do zatrzymania czterech funkcjonariuszy z wydziału ruchu drogowego 
w lubińskiej komendzie. Dwóch z nich to pracownicy z kilkunastoletnim 
stażem i dwóch z kilkuletnim doświadczeniem. Obecnie podjęte zostały 
działania umożliwiające zawieszenie ich w czynnościach służbowych. 
Jak głosi oficjalny komunikat biura prasowego dolnośląskiej policji, to 
komendant powiatowy policji w Lubinie – mając podejrzenia, co do 
podwładnych – powiadomił o swych niepokojach funkcjonariuszy 

z Biura Spraw Wewnętrznych Komendy Głównej Policji. Mundurowi ze 
specgrupy zajęli się szczegółowym badaniem sprawy dotyczącej „po-
pełnienia przestępstwa o charakterze korupcyjnym przez funkcjona-
riuszy wydziału ruchu drogowego”. 
– Pracownicy Biura Spraw Wewnętrznych, prowadząc czynności zwią-
zane z podejrzeniem o popełnienie przestępstwa, przez cały czas 
współpracowali z Prokuraturą Okręgową we Wrocławiu, Komendą 
Wojewódzką Policji we Wrocławiu oraz kierownictwem lubińskiej ko-
mendy powiatowej – informuje aspirant Paweł Petrykowski z biura 
prasowego dolnośląskiej policji. 
Jeśli wszystkie podejrzenia się potwierdzą, oprócz odpowiedzialności 
karnej, mundurowi będą odpowiadać także dyscyplinarnie. Zostaną 
też zwolnieni ze służby w policji. 
Kilka lat temu lubińską drogówkę toczyła podobna choroba. Wów-
czas, aby zlikwidować kompromitujący jednostkę proceder, podjęto 
radykalną decyzję o czasowym i całkowitym rozwiązaniu wydziału ru-
chu drogowego.  Joanna Michalak

KOŃCA 
NIE WIDAĆ
Prace ruszyły kilkanaście lat temu. I wciąż 
trwają. Bo główny problem to brak pie-
niędzy. A w konsekwencji kościół pod we-
zwaniem świętej Barbary na Ustroniu IV 
wciąż jest w budowie.       
 STR. 3

Cel Kamczatka. Takie wyzwanie postawił sobie 
Mateusz Rogalski. Zadanie to nie byle jakie, bowiem lubinianin 
trasę ponad 17 tysięcy kilometrów chce pokonać na motorze.

 » STR. 19

Fundacja na Ratunek Dzieciom Zagłębia 
Miedziowego zachęca do przekazywania 
procenta podatku na rzecz potrzebujących. 
Najbardziej znaną podopieczną fundacji jest 
Maja Bratoń, która w wyniku choroby straciła 
rączki i nóżki.   » STR. 11

NIC NAS
NIE KOSZTUJE
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Rząd przedstawi informację, 
po której opinia publiczna ma zmienić zdanie

Tusk: Z KGHM powinni 
korzystać wszyscy

Premier Donald Tusk zapowiedział, że zdania nie  
zmieni i podatek od wydobycia miedzi oraz srebra 
zostanie wprowadzony. 

– Wszyscy obywatele Polski powinni się od wielu lat czuć 
zaniepokojeni, że nie korzystają nawet w ułamku z tego do-
bra narodowego, jakim jest miedź, jak pracownicy KGHM 
i mieszkańcy Zagłębia Miedziowego. Uważam, że to nie jest 
fair – stwierdził szef rządu podczas konferencji prasowej. 

Premier zapowiedział, że wkrótce przedstawi precyzyj-
ną informację, jak wyglądają dysproporcje w podziale do-
chodów KGHM między Zagłębie Miedziowe a resztę Pol-
ski. Tusk jest przekonany, że gdy informacja zostanie upu-
bliczniona, opinia publiczna zgodzi się z rządem. 

Premier skomentował także decyzję radnych miejskich 
Lubina, którzy wydali zgodę, aby miasto kupiło akcje 
KGHM. Zasugerował, że to „skutek presji KGHM”. Przy-
pomnijmy, że lubińscy rajcy chcą dzięki temu wystąpić na 
drogę prawną przeciwko ustawie, którą właśnie zajmuje się 
Sejm i udowodnić, że jest ona szkodliwa dla gminy. 

– Szanuję każde działanie obywateli, ale wydaje mi się, że 
w przypadku działania radnych Lubina dochodzi do pewne-
go nieporozumienia. Sytuacja, w której to dywidenda, a nie 
podatek, byłaby podstawą do sięgania po pieniądze, jakie wy-
pracowuje KGHM, to ten model wcale nie był w naszym prze-
konaniu korzystniejszy dla samorządu – stwierdza Tusk. 

Jeśli ustawa o podatku od kopalin zostanie wprowadzo-
na, KGHM będzie musiał w tym roku zapłacić 1,8 mld zł, 
a w następnych latach po około 2,2 mld zł. 

MARTA CZACHÓRSKA

KAMCZATKO, 
NADCHODZĘ!

Drogówka

Dwaj górnicy zwolnieni dyscyplinarnie

Nie chcieli pomóc
Dwóch górników strzałowych, pracujących w ZG  

Polkowice-Sieroszowice, straciło pracę. Zostali zwolnieni 
dyscyplinarnie, bo nie chcieli pomóc rannemu koledze. 
– To ciężkie naruszenie podstawowych obowiązków 
pracowniczych – tłumaczy Sylwia Rozkosz 
z departamentu komunikacji KGHM. 

O sprawie poinformował nas jeden z pracowników Polskiej Miedzi. – 
Górnicy, zatrudnieni na szybie Polkowice Zachodnie, zostali zwolnieni 
dyscyplinarnie za nieudzielenie pomocy rannemu koledze. Napiszcie 
o tym ku przestrodze, aby załoga dbała nie tylko o swoje, ale i innych 
zdrowie – zaznacza internauta. 
Departament komunikacji potwierdza, że sytuacja taka rzeczywiście 
miała miejsce i zdradza kulisy całego zajścia. – Na oddziale wypadko-
wi uległ górnik strzałowy. Obrażenia nie były ciężkie, wymagał jed-
nak pomocy w odtransportowaniu na powierzchnię – informuje Syl-
wia Rozkosz. 
Dwaj górnicy strzałowi otrzymali wówczas polecenie służbowe od 
sztygara zmianowego, by pojawili się w miejscu wypadku i pomogli 
koledze. Polecenia jednak nie wykonali. 
Ponowił je inny sztygar zmianowy. – Ze względu na dwukrotną odmo-
wę pomocy poszkodowanemu koledze, mężczyźni zostali dyscyplinar-
nie zwolnieni – dodaje Rozkosz.  MARIOLA SAMOTICHA

DrogówkaDrogówkaDrogówkaDrogówka

łapówka 
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Otwierają drzwi 
dla rodziców
3 lutego po raz pierwszy, a później 
już w każdy piątek, Przedszkole nr 10 
czeka na rodziców pięcio- i sześciolet-
nich dzieci, które w przyszłym roku 
szkolnym pójdą do przedszkola. Ta-
kie Dni Otwartych Drzwi w placówce 
będą się odbywać aż do maja. 
Przedszkole będzie otwarte od godzi-
ny 10 do 13. Podobne akcje organi-
zowane były także w zeszłym roku. 
Dzięki nim rodzice mogą upewnić się, 
co do bezpieczeństwa ich pociech, 
a także zasadności opieki przedszkol-
nej. 
Więcej informacji można zdobyć, 
dzwoniąc pod numer telefonu 
76 844 47 12 lub przychodząc do 
przedszkola, które znajduje się przy 
ulicy II Armii Wojska Polskiego 21. 

NOWKAS

Udawali chorych,
stracili pieniądze
Coraz więcej osób udaje chorych – to 
wnioski po kontroli zwolnień lekar-
skich, przeprowadzonej przez Zakład 
Ubezpieczeń Społecznych w naszym 
regionie. W efekcie ZUS wstrzymał aż 
2,1 mln zł przeznaczonych na świad-
czenia, a 684 osobom zablokowano 
zasiłki chorobowe. 
– ZUS ma uprawnienia, by prowadzić 
kontrole zarówno pod kątem zasad-
ności orzekania o czasowej niezdol-
ności do pracy, jak i prawidłowości 
wykorzystania zwolnień lekarskich – 
tłumaczy Elżbieta Kurek, rzecznik le-
gnickiego oddziału ZUS. – Pierwszą 
z nich wykonuje lekarz orzecznik 
ZUS, a kontrolę prawidłowości wyko-
rzystania zwolnień lekarskich – ten, 
kto płaci zasiłek, czyli ZUS lub zakład 
pracy – dodaje. 
Lekarz orzecznik ZUS może przepro-
wadzić badanie lekarskie osoby prze-
bywającej na zwolnieniu, skierować 
ją na specjalistyczne badanie, zlecić 
wykonanie badań pomocniczych lub 
zażądać dokumentacji medycznej 
ubezpieczonego. 
W ubiegłym roku legnicki ZUS prze-
prowadził 5947 takich badań kon-
trolnych. Lekarze orzecznicy ZUS 
uznali 10,3 proc. przebadanych osób 
za zdolnych do pracy. W efekcie 684 
osobom wstrzymano wypłatę zasiłku 
chorobowego. Natomiast w przypad-
ku 99 osób wydano orzeczenia o po-
trzebie rehabilitacji leczniczej. 
Kontrola prawidłowości wykorzysta-
nia zwolnień lekarskich polega na 
ustaleniu, czy w czasie zwolnienia 
ubezpieczony nie wykonuje dodatko-
wej pracy, czy nie wykorzystuje zwol-
nienia lekarskiego niezgodnie z jego 
celem. W 2011 r. pracownicy legnic-
kiego oddziału ZUS skontrolowali 
1098 ubezpieczonych, w wyniku 
tych kontroli 41 osób utraciło prawo 
do zasiłku. 
Łącznie, w całym 2011 r. legnicki od-
dział ZUS wstrzymał lub obniżył 
świadczenia chorobowe na sumę po-
nad 2,1 mln zł.  MS
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Adam Lipiński komentuje wykluczenie 
Piotra Cybulskiego

Partia pozbyła się 
niepokornych

To jest drużyna, tutaj powinno się wspólnie  
działać. Nie ma miejsca na odłamy 
i indywidualności – tak lider PiS w naszym regionie 
Adam Lipiński komentuje wykluczenie byłego już 
parlamentarzysty Piotra Cybulskiego z list partii 
w poprzednich wyborach. 

Lipiński odwiedził nasze miasto przy okazji otwar-
cia biura poselskiego swojej partyjnej koleżanki Elż-
biety Witek. Przyznał, że PiS i on sam trochę ostatnio 
zaniedbał lubinian, ale to ze względu na wewnętrzne 
problemy. Teraz ma być już tylko lepiej, a członkowie 
tej partii mają być w Lubinie bardziej aktywni i wi-
doczni. 

Co takiego wydarzyło się więc w lokalnych struk-
turach partii, że jeszcze przed wyborami z listy Pi-
S-u zniknęły znane dotąd nazwiska? Przede wszyst-
kim zabrakło jednego z najbardziej znanych polity-
ków Piotra Cybulskiego. Za co ukarano go eliminacją 
z udziału w wyborach? 

– To była konsekwencja oceny pracy posła w klu-
bie – tłumaczy Adam Lipiński. – Najczęściej był upo-
minany, nie potrafi ł się podporządkować dyscyplinie 
klubowej w istotnych głosowaniach. W rankingu do-
tyczącym głosowań naszych posłów na komisjach 
i posiedzeniach plenarnych był na pierwszym miej-
scu tych, którzy najczęściej dostawali dyscyplinę par-
tyjną – wyjaśnia. 

Tym samym – jak dodaje poseł Lipiński – partia 
przed układaniem list i wybieraniem swoich przed-
stawicieli na następną kadencję w Sejmie – wyciągnę-
ła sankcje wobec tych, którzy nie chcieli się zdyscypli-
nować.  MARIOLA SAMOTICHA

Dzięki ogrzewalni przy  
kościele św. Wojciecha na 
Ustroniu, lubińscy 
bezdomni nie muszą się 
martwić mrozami. 
Noclegownia jest czynna 
już od godziny 17, 
a schronienie w niej 
znajdzie każdy, kto będzie 
potrzebował pomocy. 

Prezes ogrzewalni Grze-
gorz Rzeski, przez siarczyste 
mrozy, postanowił zmienić 

dotychczasowe zasady. – Do 
tej pory osoby będące pod 
wpływem alkoholu nie mo-
gły liczyć na schronienie. Po-
wodowało to niejednokrot-
nie, że kosztem noclegu rezy-
gnowały z używek – tłuma-
czy prezes. – Jednak niektórzy 
bezdomni nie potrafią zrezy-
gnować z alkoholu, dlatego te-
raz ogrzewalnia przyjmie każ-
dego – zapewnia Rzeski. 

Prezes nie chce tym sa-
mym, by z ogrzewalni zrobi-

ła się izba wytrzeźwień, któ-
rej w Lubinie nie ma. Jednak 
musi zaryzykować, bo cho-
dzi o życie ludzi. – To przed-
sięwzięcie jest wielkim suk-
cesem. Codziennie nocuje 
u nas około dwudziestu bez-
domnych, a w ostatnim ty-
godniu liczba ta wzrosła do 
26 osób, co na pewno wiąże 
się z pogodą. Najważniejsze, 
że bezdomni nie przebywają 
na dworze – wyjaśnia. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Zmienili zasady na czas największych chłodów

Przyjmują też nietrzeźwych
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W lubińskiej noclegowni codziennie nocuje około dwu-
dziestu bezdomnych, a ostatnio liczba ta wzrosła do 26

W dwa, trzy miesią- »
ce zrobić kurs, zapisać 
się na egzamin i oczy-
wiście zdać go za 
pierwszym razem – to 
marzenie każdego 
przyszłego kierowcy. 

Wiele zależy tu od na-
szych umiejętno-
ści, a także – a może 

przede wszystkim – od szko-
ły nauki jazdy. Wojewódzki 
Ośrodek Ruchu Drogowe-
go w Legnicy opublikował 
właśnie ranking szkół nauki 
jazdy za 2011 rok pod wzglę-

dem zdawalności. Najlepsze 
w naszym powiecie okazały 
się Centrum Szkolenia Kie-
rowców No Stress Michała 
Gątkowskiego z Chróstni-
ka oraz Ośrodek Szkolenia 
Kierowców Konrada Bart-
kowiaka z Lubina. 

Łącznie w rankingu 
uwzględniono 160 szkół, 
czyli wszystkie, z których do 
egzaminu przystąpiło mini-
mum pięciu kandydatów. 
Wśród nich znalazły się 32 
ośrodki z naszego powiatu. 

W szkole Michała Gąt-
kowskiego za pierwszym 
podejściem egzamin na pra-
wo jazdy zdało 56,8 procent 

kursantów, a ogółem zda-
walność wynosi tam 52,4 
procent.  Wyniki niemal na 
tym samym poziomie wy-
pracował Ośrodek Szkole-
nia Kierowców Konrada 
Bartkowiaka z Lubina - za 
pierwszym razem egzamin 

zdało 57,1 procent kursan-
tów uczących się w tej szko-
le, ale ogólnie jest trochę sła-
biej niż u Gątkowskiego, bo 
zdawalność wyniosła 49,6 
procent. 

Najsłabiej w rankingu 
wypadła lubińska szko-

ła nauki jazdy Wiesława 
Jaszka. Spośród kursan-
tów nikt nie zdał tam eg-
zaminu za pierwszym ra-
zem, a ogółem zdawal-
ność wynosi tam 12,5 
procent. 

MARIOLA SAMOTICHA

Sprawdź, gdzie zdasz za pierwszym razem

Ranking szkół
Klasyfi kacja pozostałych lubińskich ośrodków:  

OSK Wł. Mazurek ( 47,3% za pierwszym razem i 43,4% łącznie), Prywatny Ośrodek Szkolenia Kierowców J. Gątkowski (43,8 i 
39,10%), OSK Janusz Lorenc (40,3 i 42,3%), Auto szkoła Marcin Gątkowski (38,5 i 40,2%), OSK B. Stojczyk (38,5 i 31%), OSK 
Pegaz Piotr Nużyński (38,5 i 28,6%), Moto-As Andrzej Kalota (36,4 i 31,8), OSK Daniel Fyszko (34,3 i 32,6%), PZMOT – Ośro-
dek Szkolenia Motorowego (35,5 i 26,1%), OSK Sezam Małgorzata i Marian Mikołajewscy (33,3 i 31,9%), OSK Zdzisław Fecko 
(33,3 i 23,5%), OSK Pegaz Zbigniew Abramowski (33,3 i 17,6%), OSK Car (28,6 i 31,6%), OSK CROSS-PAM J. Szkraba (28,3 i 
25,5%), OSK Jan Szachniewicz (27,9 i 29,8%), OSK Andrzej Fajfer (26,3 i 28,9%), Nauka Jazdy Zuzanna, Zuzanna Makowska 
(25 i 22,9%), L-car Gurgul (25 i 20%), OSK H. Bolesławski (22,7 i 19,8%), OSK Pegaz Roman Jaworski (20 i 23,5%), OSK Szer-
szeń Dariusz Grabczyński (19,5 i 29%), OSK Wojciech Trzos (17,8 i 26,8%), OSK Hal-An Jan Humecki (16,7 i 23,5%), OSK Urbiak 
Józef Urbiak (16,7 i 29,6%), LOK, OSK (16,1 i 19,9%), NJ Demo Edward Damrych (11,1 i 13%), OSK Adept Z. Tyras (10 i 20%), 
OSK Bożena Krasowiak (7,7 i 12,2%), Prywatne Szkolenie Kierowców Viking A. Śmieszko (5,9 i 17,8%). 
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W Lubinie powstają kolejne mieszkania

Kiedyś szpital, wkrótce dom
W centrum miasta  

powstaną 24 mieszkania 
o podwyższonym 
standardzie. Z taką 
propozycją do lubinian 
wyszedł prywatny inwestor, 
który w wakacje planuje 
oddać lokale do użytku. 

Obiekt, o którym mowa, 
znajduje się przy ulicy Ło-
kietka 3, naprzeciwko urzędu 
gminy Lubin. Pierwotnie był 
tam szpital. Później gmach 
spełniał funkcję biura admini-
stracyjnego. W 2009 roku by-
łe władze starostwa, do które-
go należał budynek, sprzeda-
ły go w ramach przetargu. 

Kolejne lokale, o podwyż-
szonym standardzie, mogą 
świadczyć o doskonałej kon-

dycji fi nansowej lubinian. – 
Wprawdzie budowa jeszcze 
się nie zakończyła, ale miesz-
kańcy już dopytują o oferty – 
przyznają lubińscy inwesto-
rzy. 

– Dodatkowym atrybu-
tem jest dogodna lokaliza-
cja, bo przecież budynek 
mieści się w centrum mia-
sta, a na to ludzie zwracają 
szczególną uwagę – zauwa-
żają przedsiębiorcy. – W ra-
mach inwestycji wymienio-
ny został dach i cała stolar-
ka okienna. Skute zostały też 
wszystkie tynki – wyliczają 
developerzy. 

Budynek składa się z czte-
rech kondygnacji. Mieszkania 
będą miały różny metraż. 

MAGDALENA LATOCH
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Remontowany budynek przy ulicy Łokiet-
ka 3 wkrótce zmieni się w budynek miesz-
kalny

Stały kąt i ciepła miska  
dla 200 bezdomnych 
czworonogów oraz 20 
miejsc hotelowych dla 
psów i kotów – są plany na 
budowę schroniska dla 
bezpańskich zwierząt 
w naszym mieście. 

Jeżeli wszystko pójdzie 
zgodnie z planem, już w mar-
cu inicjatorka Angelika Jano-
sik powinna dostać pozwo-
lenie na działalność funda-
cji, dzięki której będzie mo-
gła zacząć realizację swojego 
przedsięwzięcia. 

Angelika Janosik na co 
dzień pracuje w lecznicy dla 
zwierząt Animvet. Właśnie 
tam trafi ają porzucone przez 
mieszkańców albo zagubio-
ne psy czy koty. Problem 
z bezdomnością czworono-
gów zna więc od podszew-
ki, dlatego wraz z wolonta-
riuszami przychodni posta-
nowiła założyć Fundację dla 
Zwierząt „Podaj łapę”. 

Przed kobietą jeszcze dłu-
ga droga. – Bez pozwolenia 
na działalność fundacji jeste-
śmy zablokowani. Wierzymy 

jed-
nak, 
że się 
uda, bo 
p r o b l e m 
bezpańskich 
psów w naszym 
mieście jest ogromny 
– przyznaje Angelika Jano-
sik. – Jak tylko załatwimy 
sprawy papierkowe, zwró-
cimy się o pomoc do Funda-
cji Polska Miedź – informu-
je kobieta. 

Na re-
alizację przedsięwzięcia Fun-
dacja „Podaj łapę” potrzebu-
je około 3 mln złotych. – Bę-
dziemy szukać fi nansowego 

wspar-
cia gdzie 

się tylko da, 
zorganizuję happe-

ning, o pomoc zwrócimy się 
także do mieszkańców. Żeby 
tylko się udało – liczy Angeli-
ka Janosik. 

MAGDALENA LATOCH

Pracownica lecznicy weterynaryjnej zakłada fundację pomagającą zwierzętom

Jest pomysł na schronisko
Angelika Janosik na co 

dzień pracuje w lecznicy 
dla zwierząt Animvet. 
Właśnie postanowiła 
założyć Fundację dla 

Zwierząt „Podaj łapę”
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Szalet pełen kłopotów

Choć otwarty, 
wciąż zamknięty

Niedawno otwarty szalet  
w parku im. Mikołaja 
Kopernika przy I Liceum 
Ogólnokształcącym znowu 
jest zamknięty. Wszystko za 
sprawą zepsutej klamki, 
która całkowicie 
uniemożliwia wejście do 
budki. 

– Budki są fabrycznie przy-
stosowane do tego, by pobie-
rać opłatę. My jednak prze-
kształciliśmy je na bezpłat-
ne – zapewniał na po-
czątku grudnia Ra-
fał Rozmus. 

10 stycznia 
można było sko-
rzystać z publicz-
nej toalety, jed-
nak nie za dar-
mo. Chcąc wejść 
do budki natykali-
śmy się na zatrzaśnię-
te drzwi, które otwierały 
się tylko wtedy, gdy w specjal-
nym pojemniku znalazła się 
złotówka. 

Urzędnicy przyznali, że to 
błąd. Miał on zostać napra-
wiony. Jednak teraz, nawet po 
zapłaceniu określonej kwoty 
z szaletu nie skorzystamy. 

– Klamka przy szalecie 
w parku Kopernika wielo-
krotnie była już naprawiana. 
Zostanie ona ponownie na-

prawiona w ramach zawar-
tej umowy z fi rmą odpowie-
dzialną za utrzymanie czysto-
ści i porządku w miejskich to-
aletach wraz z drobną konser-
wacją. Zgodnie z obietnicami, 
z miejskiej toalety można było 
korzystać bezpłatnie – zapew-
nia Rafał Rozmus. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Klamka 
przy szale-
cie w par-
ku Koper-
nika wie-
lokrotnie 

była już na-
prawiana. Zo-
stanie ona po-

nownie naprawiona 
w ramach zawartej umowy z firmą
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O postępy prac przy budowie kościo-
ła dopytują nasi Czytelnicy, a jed-
nocześnie parafi anie z Ustronia. – 

Co miesiąc na budowę zbiera się pienią-
dze, średnio 10–12 tys. i tak już od wie-
lu lat. Od czterech lat mieszkam na tym 
osiedlu i obserwuję, że na budowie nie 
dzieje się nic – narzeka jedna z lubinia-
nek. 

Proboszcz parafi i o budowie kościoła 
rozmawiać nie chce. Przyznaje jednak, że 
prace są prowadzone od 2000 roku, od 
kiedy parafi a otrzymała pozwolenie na 
budowę. – Zamiast pisać anonimy do re-
dakcji mieszkańcy powinni zastanowić 

się, jak nam pomóc, by dokończyć budo-
wę – mówi ksiądz Adamczewski. – Żeby 
móc działać dalej, potrzeba nam z 400 
tys. zł – przyznaje. 

Teraz – jak dodaje proboszcz – prace 
nie mogą być kontynuowane. – Jest prze-
cież zima – tłumaczy duchowny. A kie-
dy zostaną zakończone i kościół będzie 
mógł w pełni służyć mieszkańcom? 
– Tego nie wiem. Do zakończe-
nia inwestycji potrzeba nam z 5 
mln zł – szacuje ksiądz Adam-
czewski. 

MARIOLA SAMOTICHA

Pieniądze zbierają, a wybudować nie mogą

Końca nie widać
Prace ruszyły kilkanaście lat temu. I wciąż trwają. Bo główny problem – jak szczerze przy- »

znaje proboszcz parafii Jerzy Adamczewski – to brak pieniędzy. A w konsekwencji kościół pod 
wezwaniem świętej Barbary na Ustroniu IV wciąż jest w budowie. 

Fo
t. 

M
ar

io
la

 S
am

ot
ic

ha

Prace przy kościele są 
prowadzone od 2000 roku
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MPWiK
MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO WODOCIĄGÓW I KANALIZACJI SP. Z O.O.

MONITOROWANIE SIECI 

Oferujemy przeglądy przy użyciu kamery firmy „IPEK”. 
Monitorowanie wykonujemy w rurociągach o średnicach od 150 mm do 800 mm.

59-300 Lubin, ul. Rzeźnicza 1, tel. 76 746 80 00, fax 76 746 80 05, 
www.mpwik.lubin.pl, e-mail: mpwik@mpwik.lubin.pl

POLSKIE CENTRUM

CERTYFIKACJI

C E R T Y F I K AT

ISO 9001

P

ISO 14001

POLSKIE CENTRUM

CERTYFIKACJI

C E R T Y F I K AT

ISO 27001

P

AC 082
QMS, EMS

POLSKIE CENTRUM

AKREDYTACJI

CERTYFIKACJA
SYSTEMÓW

ZARZĄDZANIA

Po wykonaniu przeglądu klient otrzymuje:
· zapis na płycie DVD całkowitej ekspertyzy filmowej i fotograficznej, 
 dokumentację opisowo-graficzną stanu technicznego przeglądanych ciągów.·

reklama

Chcą równego traktowania

Strażacy nadal protestują
Niby rząd obiecał  

podwyżki strażakom, ale nie 
do końca. Nie potraktował 
ich bowiem na równi 
z innymi służbami 
mundurowymi, tylko 
uzależnił podniesienie płac 
od tego, czy w tym roku 
wystąpią w Polsce klęski 
żywiołowe, czy też nie. 
Dlatego strażacy nadal 
protestują. 

– Z pewnością będzie za-
ostrzenie akcji protestacyjnej, 
ale nie wpłynie ono negatyw-
nie na bezpieczeństwo miesz-
kańców – mówi młodszy bry-
gadier Marek Barylak z komi-
sji zakładowej „Solidarności” 
lubińskiej komendy straży po-
żarnej. Strażacy nadal będą re-
agować na wszystkie wezwa-
nia. 

Pożarnicy są zawiedze-
ni postawą rządu i tym, że 
nie potraktowała ich na rów-
ni z innymi służbami noszą-
cymi mundury. Prezydium 
Krajowej Sekcji Pożarnictwa 
NSZZ „Solidarność” wydało 
komunikat, w którym stwier-
dziło, że przedstawione w po-
prawce budżetu na rok 2012 
propozycje nie są satysfakcjo-
nujące i nie realizują postulatu 

równego traktowania funk-
cjonariuszy.

– Dla nas najważniejsze 
jest, żebyśmy byli traktowani 
na równi ze wszystkimi funk-
cjonariuszami mundurowy-
mi – dodaje Marek Barylak 
z lubińskiej straży pożarnej. 

Strażacy chcieliby, żeby 
podwyżka objęła wszystkich 
mundurowych na równi od 1 
lipca 2012. „Przyznanie pod-
wyżek dla strażaków, funk-
cjonariuszy Państwowej Stra-
ży Pożarnej, Straży Granicz-
nej, Służby Więziennej i Biu-
ra Ochrony Rządu nie może 
być uzależnione od warun-
ków atmosferycznych, która 
w razie wystąpienia klęsk ży-
wiołowych zostanie przezna-
czona na usuwanie skutków 
klęski a usuwający ją ratowni-
cy nie otrzymają podwyżek. 
W związku z powyższym na 
chwilę obecną nie ma pod-
staw do zawieszenia akcji pro-
testacyjnej” – czytamy w ko-
munikacie Prezydium Krajo-
wej Sekcji Pożarnictwa NSZZ 
„Solidarność”. 

Jakie będą dalsze działania 
strażaków, zależy od Federa-
cji Związków Zawodowych 
Służb Mundurowych. 

MARTA CZACHÓRSKA

Przed dylematem stanęli 
miejscowi taksówkarze, 
którzy muszą zdecydo-

wać o ewentualnej podwyż-
ce cen za ich usługi. Mają jed-
nak świadomość, że w kon-
sekwencji mogą stracić rze-
szę klientów. 

Sama opłata za tzw. 
trzaśnięcie drzwiami wy-
nosi obecnie 8 złotych. – 
Jeszcze w zeszłym roku 
pierwszy kilometr koszto-
wał o złotówkę mniej – tłu-
maczy taksówkarz, 68-let-
ni Roman Kocaba. Szofer 
wyjaśnia, że każdy następ-

ny przejechany kilometr 
kosztuje dwa złote. 

Pan Roman jest oburzo-
ny ostatnim wzrostem cen 
paliw. – Pracuję jako taksów-
karz 34 lata i powiem szcze-
rze, że nigdy nie było tak źle 
jak teraz, a skoro nie pomo-
gły protesty, to co mamy do 
jasnej cholery robić? To jest 
niepojęte, by pracując mini-
mum 13-14 godzin dziennie, 
wciąż wychodzić na zero – 
denerwuje się mężczyzna. 

Nasz rozmówca jest 
emerytem, ale pracując 
przez znaczną część doby, 

chciałby uzyskać adekwat-
ny do swojej pracy zysk. – 
Rozumiem, że są autobu-
sy komunikacji miejskiej. 
Rozumiem, że ludziom nie 
opłaca się jeździć taksówka-
mi, bo to przeżytek, ale kil-
ka lat temu nie było takich 
problemów. Zainteresowa-
nie było podobne, a wszyst-
ko kręciło się jak należy. To 
przez te nieludzkie podwyż-
ki w każdym sektorze życia! 
– krzyczy 68-latek. 

Roman Kocaba zdaje so-
bie sprawę z wysokich kosz-
tów taksówkarskich usług. – 
Widzę, ile to kosztuje. Ale co 
my możemy? Z jednej stro-
ny chciałbym zarobić wię-
cej, ale zawsze jest druga 
strona medalu. Przecież nie 
mogę dodatkowo podnieść 
kosztów przejazdu, bo to 
już byłaby przesada. Ostat-
nio wszyscy mamy pod gó-
rę! – ubolewa. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Taksówkarze zastanawiają się nad wprowadzeniem podwyżek

8 złotych
za trzaśnięcie 
drzwiami

Wzrost cen paliw odczuwają  »
wszyscy. Największy problem ma-
ją jednak ci, dla których samo-
chód jest narzędziem pracy.
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Pan Roman jest oburzony ostatnim wzrostem cen paliw:
– Pracuję jako taksówkarz 34 lata i powiem szczerze, 
że nigdy nie było tak źle jak teraz
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KGHM dysponujący miliardami  
w gotówce chce pożyczyć pieniądze. 
Koncern zwrócił się do kilkunastu banków 
z prośbą o przedstawienie oferty. Czyżby 
władze miedziowej spółki przewidywały 
kłopoty fi nansowe? 

– KGHM rozważa możliwość pozyskania 
zewnętrznych źródeł fi nansowania – przy-
znaje Dariusz Wyborski, rzecznik miedzio-
wej spółki, nie chce jednak zdradzić o jaką 
kwotę miałoby chodzi. – Firma chce zapew-
nić sobie możliwość rozwoju i realizacji zało-
żonej strategii do 2018 roku – dodaje. 

A plany holdingu mogą być zagrożone 
przez nieprzewidziane wcześniej wydat-
ki. Chodzi o podatek od wydobycia mie-
dzi i srebra, który chce wprowadzić polski 
rząd. Projektem odpowiedniej ustawy wła-
śnie zajmuje się Sejm. Jeśli zostanie przyję-
ta, KGHM w 2012 roku musiałby zapłacić 
1,8 mld. 

Ale to nie jedyne wydatki fi rmy w tym 
roku. Będzie ich sporo. Spółka planuje za-
kup kanadyjskiej spółki Quadra za 9,2 mld 
zł. Akcjonariusze wypowiedzą się w tej spra-
wie pod koniec lutego. Do tego fi rma ma do 
wypłaty dywidendę. 

– KGHM zwrócił się do banków o przed-

stawienie ofert, w czasie gdy nie ma noża na 
gardle, gdy wiadomo, że jest w dobrej kon-
dycji fi nansowej – mówi Dariusz Wybor-
ski. – Ale po zewnętrzne fi nansowanie 
fi rma może sięgnąć mimo wszystko, jeśli 
pojawią się jakieś dobre oferty. Czasem 
może być ono korzystniejsze niż urucho-
mienie własnych środków – dodaje. 

MARTA CZACHÓRSKA

WOKÓŁ KGHM

Mają nowy laptop i tablicę multimedialną

Wsparła ich fundacja
Szkoła Podstawowa nr 8 otrzymała  

nowoczesny sprzęt edukacyjny. 

W nowy laptop ze specjalnym oprogramowaniem, pro-
jektor oraz tablicę multimedialną wyposażona została 
sala lekcyjna nauczania zintegrowanego. 
Przed instalacją sprzętu pomieszczenie zostało wyre-
montowane i zaopatrzone w nowe meble. Uczniowie 
klas I-III mogą teraz skuteczniej przyswajać wiedzę oraz 
obcować z zaawansowanymi technologiami na miarę 
XXI. 
Nauczyciele ciszą się na myśl uatrakcyjnienia metod 
i środków dydaktycznych oraz sposobu nauczania. Reali-
zacja projektu możliwa była dzięki darowiźnie Fundacji 
Polska Miedź w wysokości 10 tysięcy złotych, za które 
kupiono komputer i tablicę.  WOJCIECH NIEDZIELSKI
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Realizacja projektu możliwa była dzięki darowiźnie 
Fundacji Polska Miedź

Miedziowy holding zwrócił się do banków

Szuka pieniędzy
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– Firma chce zapewnić sobie możliwość rozwoju i realizacji 
założonej strategii do 2018 roku – tłumaczy Dariusz Wy-
borski, rzecznik miedziowej spółki

Delegacja rajców zamie-
rza wybrać się do War-
szawy na posiedzenie 

komisji finansów publicznych, 
by przekonać rządzących, że 
nałożenie na KGHM podat-
ku od wydobycia oznacza za-
gładę dla naszego regionu. 

Ta sesja nadzwyczajna 
w całości poświęcona była te-
matyce Polskiej Miedzi. Co 
więcej, apel do premiera Do-
nalda Tuska, by rząd zrezy-
gnował z nakładania na mie-
dziowy holding tego drakoń-

skiego podatku, zjednoczył 
całą radę. 

Potrzebę jego przyjęcia wi-
działa zarówno koalicja, jak 
i zwykle przeciwna opozycja. 
Podobnie jak goście, których 
w urzędzie miejskim pojawi-
ło się wielu. Głównie szefowie 
sąsiednich samorządów oraz 
związkowcy z Polskiej Mie-
dzi. I jedyny poseł z tego regio-
nu, Ryszard Zbrzyzny. Jedyny, 
który skorzystał z zaproszenia 
na sesję. To on zaproponował 
coś więcej niż apel. 

– Ten apel jest potrzeb-
ny, bo musimy walczyć. Ale 
pierwsze czytanie w Sejmie, 
gdzie opozycja nie zgodziła 
się na odrzucenie tego projek-
tu ustawy pokazuje, że trze-
ba zrobić coś więcej – tłuma-
czy poseł Zbrzyzny. – Może 
sposobem byłoby zorganizo-
wanie jednej wspólnej sesji 
wszystkich samorządów Za-
głębia Miedziowego albo wy-
jazd do Warszawy – proponu-
je Zbrzyzny. 

Andrzej Górzyński, prze-
wodniczący rady miejskiej, 
także uważa, że sam apel nie 
wystarczy. – Rozmawiałem 
już w sprawie wyjazdu na po-

siedzenie komisji finansów 
publicznych. Czekamy na 
termin tej komisji i prawdo-
podobnie wybierzemy się do 
stolicy, by walczyć o nasz re-
gion – zapewnia Andrzej Gó-
rzyński. 

Ale tylko w przypadku 
apelu do premiera rada by-
ła tak zgodna. Pomysł prezy-
denta, by przystąpić do spółki 
KGHM poprzez zakup jej ak-
cji, nie przypadł już opozycji 
do gustu. Argumentację wło-
darza, że tylko jako akcjona-
riusz miasto może aktywnie 
działać w sprawie podatku, 
a ewentualną ustawę zaskar-
żyć do Trybunału Konstytu-

cyjnego, radny PO Krzysz-
tof Olszowiak nazywa wręcz 
działaniem pod publiczkę. 

– A ja uważam, że pozosta-
łe samorządy powinny postą-
pić tak samo i też kupić akcje. 
Bo tylko wtedy mamy głos 
– komentuje radny Dariusz 
Jankowski. – To jest działanie 
na rzecz miasta, walczymy 

o człowieka, który w nim ży-
je. Jeżeli pan ma inny pomysł, 
to z chęcią go wysłucham. Ale 
proszę coś zaproponować, 
a nie tylko negować działania 
prezydenta – kwituje. 

Ostatecznie oba projekty 
uchwał zostały przyjęte. W naj-
bliższym czasie prezydent zde-
cyduje, ile akcji KGHM zaku-
pi miasto. Niewykluczone też, 
że – zgodnie z propozycją sze-
fa rady powiatu Adama Myr-
dy – radni przyjmą podobny 
apel do prezydenta Bronisła-
wa Komorowskiego, by ten 
nie podpisywał ustawy. Bo to 
on ma ostateczny głos. 

MARIOLA SAMOTICHA

Radni miejscy przeciwko podatkowi

Jadą 
walczyć 
do stolicy 
Skoro nie pomagają prośby i pisma słane z regio- »

nu, radni miejscy postanowili pójść o krok dalej. 
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Sprawie 
wprowadzenia 

podatku od wydobycia 
miedzi i srebra 

poświęcona była cała 
sesja nadzwyczajna
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Kierowcy miejcie się na  
baczności! Na ulice 
wyjechały nowe 
nieoznakowane policyjne 
samochody. Radiowozy 
zostały zakupione ze 
środków pochodzących 
z budżetów policji, 
samorządów lokalnych 
i Unii Europejskiej. 

Do lubińskiej jednostki 
trafi ły trzy auta marki Kia 
Ceed. Natomiast po jed-
nym land roverze dostali 
stróże prawa z Rudnej i Ści-
nawy. 

– Terenowe land rovery 
dofinansowała Fundacja 
Polska Miedź, a ich koszt to 
około 170 tysięcy złotych – 
informuje oficer prasowy 
lubińskiej policji Jan Po-
ciecha. – Z kolei trzy 
auta kia ceed są 
na wyposaże-
niu jednost-
ki w Lubi-
nie.Ich za-
kup do-
finanso-
wał pre-
z ydent 
m i a s t a 
– doda-
je aspirant 
sztabowy. 

Komendant powiato-
wy policji Tomasz Goła-
ski podkreśla, że terenowe 
samochody są bardzo po-
trzebne w jednostce. Szcze-
gólnie w kryzysowych sy-
tuacjach. 

– Pamiętam, kiedy pod-
czas powodzi w Jurczu na-
sze osobówki musiały prze-
jechać przez zalany las, tere-
nowym pojazdem byłoby 
zacznie bezpieczniej – pod-
kreśla komendant. – Dlate-
go auta będą wykorzysty-
wane głównie do takich ce-
lów – podkreśla stróż pra-
wa. 

MAGDALENA LATOCH

POD PARAGRAFEM

Szajka
nieletnich
Kierowcy powinni zwrócić szcze-
gólną uwagę na swoje pojazdy. 
Grupa nieletnich lubinian krad-
nie kołpaki z kół i zrywa logo 
z samochodów. Stróże prawa 
otrzymali już pierwsze zgłosze-
nia. 
– Takie rzeczy dzieją się na Przy-
lesiu, a dokładniej na parkin-
gach przy ulicach Leśnej, Wro-
niej i Legnickiej – wylicza nasz 
Czytelnik. – To może być spraw-
ka trzech młodzieńców, w wieku 
11-13 lat, którzy kręcą się po 
Przylesiu – przypuszcza lubinia-
nin. 
Oficer prasowy lubińskiej policji 
Jan Pociecha potwierdza zgło-
szenia mieszkańców. – Dyżurny 
otrzymał informację o kradzieży 
kołpaków, tyle że na ulicy Asny-
ka – podkreśla. Niewykluczone 
jednak, że do kradzieży doszło 
też w innych miejscach. 
Dlatego zarówno kierowcy, jak 
i piesi powinni zwrócić szczegól-
ną uwagę na kręcących się obok 
aut nieletnich. Wszystkie podej-
rzenia i obawy można zgłaszać 
do dyżurnego lubińskiej 
policji pod numer telefonu 
76 846-67-51.  LATO

reklama

Pomogli Fundacja Polska Miedź i prezydent miasta

Nieoznakowani

Trzy auta marki Kia Ceed trafiły do lubińskiej 
policji. Natomiast po jednym land roverze do-
stali stróże prawa z Rudnej i Ścinawy
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Ciężarówka 30 stycznia zajmowała jeden 
z pasów ruchu w kierunku na Zieloną 
Górę. – Zepsuł się wał napędowy i auto 

odmówiło posłuszeństwa. Kierowca jechał 
spod Jawora – informuje pracownik z pomo-
cy drogowej, który był na miejscu. 

Kierowcy podróżujący krajową trójką 
w granicach miasta musieli więc uzbroić się 

w cierpliwość. W miejscu zdarzenia utwo-
rzyły się korki. 

Co więcej, po chwili doszło tam też do 
stłuczki. Kierowca forda mondeo prawdo-
podobnie się zagapił i wjechał w toyotę co-
rollę. Oba auta jechały w kierunku Wro-
cławia. 

MARIOLA SAMOTICHA

Korek i stłuczka na krajowej trójce

Ciężarówka 
zablokowała 

Na jednym z pasów ruchu na skrzyżowaniu krajowej trójki z ulicą Ści- »
nawską zepsuty tir blokował przejazd. Auto czekało na przyjazd pomocy 
drogowej, zmotoryzowani musieli więc liczyć się z utrudnieniami. 
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Ugasili pożar
i znaleźli zwłoki
Na zwęglone ciało człowieka na-
tknęli się strażacy po ugaszeniu po-
żaru w opuszczonym budynku 
mieszkalnym w Osieku. – Policja 
prowadzi oględziny na miejscu zda-
rzenia – mówi aspirant sztabowy 
Jan Pociecha, rzecznik lubińskiej 
policji. 
Lubińscy strażacy wezwanie do pa-
lącego się domku jednorodzinnego 
otrzymali w nocy z piątku na sobo-
tę około godziny 3. – Paliły się dwa 
pomieszczenia w nieużytkowanym 
przez właściciela budynku – infor-
muje dyżurny straży pożarnej. 
Ogień gasiły dwa zastępy straża-
ków. Gdy już przewietrzono po-
mieszczenia, przeszukano pokoje. 
W jednym z nich znaleziono spalo-
ne ciało człowieka. Najprawdopo-
dobniej był to bezdomny. Policja 
prowadzi dochodzenie w tej spra-
wie.   MRT

Wynosili łupy, wpadli
Ze skradzionymi przedmiotami 
w rękach głogowscy policjanci na-
kryli 38-letniego lubinianina i jego 
dwóch kolegów z Legnicy. Złodzieje 
włamali się do mieszkania na osie-
dlu Kopernika w Głogowie. Deli-
kwenci są już w policyjnym aresz-
cie, jak się okazało mają bogatą 
przeszłość kryminalną. 
Rabusie nakradli sprzętu na ponad 3 
tys. zł. – Do zdarzenia doszło pół go-
dziny przed południem – potwierdza 
oficer prasowy głogowskiej policji 
nadkomisarz Bogdan Kaleta. 
Sprawne i szybkie zatrzymanie wła-
mywaczy było możliwe dzięki natych-
miastowej reakcji przypadkowych 
świadków, którzy zadzwonili do ofice-
ra dyżurnego głogowskiej policji. 
Zatrzymani nie stawiali oporu. Za 
kradzież z włamaniem grozi im 10 
lat za kratkami.   LATO

Cudem ocalał
Wiele szczęścia miał mieszkaniec 
Gogołowic, który prowadząc rower 
pod wpływem alkoholu zmierzał 
w kierunku Lubina. Na wysokości 
wsi Miłosna wpadł do rowu i nie 
miał siły wstać. Przypadek sprawił, 
że został zauważony przez medy-
ków wracających z Wrocławia. 
– Po południu otrzymaliśmy zgło-
szenie o mężczyźnie, który porusza 
się całą szerokością jezdni. Zanim 
policjanci pojechali we wskazane 
miejsce, gogołowiczanin został 
przetransportowany do lubińskie-
go szpitala przez ambulans, który 
właśnie wracał z Wrocławia – rela-
cjonuje aspirant sztabowy Jan Po-
ciecha, rzecznik lubińskiej policji. 
Rowerzysta potrzebował pomocy 
medycznej, ponieważ był osłabio-
ny i przemarznięty. – Mężczyzna 
został ogrzany i nawodniony. Oko-
ło godziny 19.30 w szpitalu poja-
wili się policjanci z rowerem, które-
go nie zabrali medycy. Następnie 
funkcjonariusze przetransportowa-
li gogołowiczanina do policyjnej 
izby zatrzymań, ponieważ wciąż 
był pod wpływem alkoholu – tłu-
maczy rzecznik. 
Nieoficjalnie wiadomo, że rowerzy-
sta miał około czterech promili al-
koholu…   MF

Policyjny pościg
Dwóch młodych lubinian spędzi 
najbliższe trzy miesiące w aresz-
cie, a ich kolega otrzymał poli-
cyjny dozór. Chcieli ukraść passa-
ta w Chocianowie, ale wpadli po 
policyjnym pościgu. Wszystkim 
trzem grozi nawet dziesięć lat 
więzienia. 
Zatrzymani to młodzi mężczyźni 
w wieku od 19 do 27 lat. Działali 
w nocy. – Jak ustalili policjanci, 
sprawcy usiłowali włamać się do 
samochodu volkswagen passat, 
znajdującego się na parkingu 
niestrzeżonym w Chocianowie – 
tłumaczy aspirant Daria Solińska 
z polkowickiej policji. – Zamie-
rzonego celu nie osiągnęli, gdyż 
zostali spłoszeni – dodaje. 
W wyniku wspólnych działań 
mundurowych z Polkowic i Lubi-
na, jeszcze tej samej nocy męż-
czyźni zostali zatrzymani na te-
renie powiatu lubińskiego. Cała 
trójka trafiła do policyjnego 
aresztu. 
Funkcjonariusze, w trakcie reali-
zacji sprawy udowodnili im rów-
nież włamanie do innego samo-
chodu zaparkowanego na tere-
nie Polkowic. – Policjanci nadal 
pracują nad tą sprawą, i spraw-
dzają czy zatrzymani nie mają in-
nych podobnych przestępstw na 
swoim koncie. Niewykluczone są 
także kolejne zatrzymania – do-
daje aspirant Solińska.  MS

Pobił i zabrał kobiecie torebkę

Po łyżeczce do złodzieja
Dwudziestoletni lubinianin pobił i okradł pewną  

kobietę, która właśnie wracała z zakupów. Zabrał jej 
torebkę, w której miała pieniądze i łyżeczkę, jaką 
zwykle ofi arowuje się niemowlakom, na przykład 
z okazji chrztu. I właśnie ten dosyć niezwykły łup go 
zgubił. Policjanci trafi li do niego po łyżeczce. 

Dwudziestolatek napadł na lubiniankę w połowie 
grudnia ubiegłego roku. Dopiero ostatnio udało się go za-
trzymać. 

– Policjanci z wydziału kryminalnego lubińskiej ko-
mendy sprawdzając lombardy i komisy na terenie miasta 
natrafi li na skradzioną łyżeczkę. Funkcjonariusze, wyja-
śniając okoliczności całej sprawy, ustalili, kto ją tam pozo-
stawił – wyjaśnia aspirant sztabowy Jan Pociecha, rzecz-
nik lubińskiej policji. 

Złodziej został zatrzymany. Na wniosek prokuratury, 
trafi ł do aresztu na trzy miesiące. Za pobicie i kradzież gro-
zi mu nawet do 12 lat więzienia. 

– Teraz policjanci szczegółowo wyjaśniają okoliczności 
całej sprawy oraz to czy zatrzymany mężczyzna nie ma na 
swoim koncie innych tego typu przestępstw – dodaje Jan 
Pociecha. – Nie wykluczają również kolejnych zatrzymań 
w tej sprawie.  MARTA CZACHÓRSKA
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Mężczyzna trafił do aresztu na trzy miesiące

Stróże prawa ostrzegają przed oszustami

Uderzył, 
bo nie chciał 
odebrać paczki

Podaje się za  
pocztowego kuriera, 
a w rzeczywistości 
okrada. Lubinianie 
powinni zwrócić 
szczególną uwagę na 
osoby, które pukają do 
ich drzwi. 

W ostatnim czasie 
przez obcego mężczy-
znę, którego wpuścił do 
mieszkania, został po-
bity i okradziony star-
szy mieszkaniec nasze-
go miasta. 

– Kiedy staruszek po-
wiedział, że nie spodziewa 
się przesyłki, oszust ude-
rzył go i okradł – informu-
je oficer prasowy lubińskiej 
policji Jan Pociecha. 

To nie pierwszy 
oszust, który pojawił się 
w mieście. Przypomnij-
my, że w grudniu ubie-
głego roku złodzieje ofe-
rowali mieszkańcom na-
szego miasta dekoder te-

lewizji satelitarnej, za-
wierali umowę, brali za-
liczkę i znikali na dobre. 

– Do podobnego zda-
rzenia doszło w Gło-
gowie, gdzie 76-letnia 
mieszkanka padła ofi a-
rą oszusta podającego 
się za akwizytora apteki, 
który sprzedał kobiecie 
termometr za 100 zło-
tych – relacjonuje ofi cer 
prasowy. 

Tymczasem przed-
miot warty była nie wię-
cej niż 20 złotych. Do-
datkowo oszust zapew-
nił staruszkę, że całą 
kwotę zwróci jej NFZ. 

Policjanci przypomi-
nają więc, że nie należy 
wpuszczać obcych do 
domu. Szczególnie ludzie 
starsi powinni mieć się 
na baczności i o wszyst-
kich niepokojących zda-
rzeniach informować 
stróżów prawa. 

MAGDALENA LATOCH

31 stycznia wieczorem na trasie Lu-
bin – Wrocław za miejscowością 
Miłosna doszło do kolizji trzech 

samochodów osobowych z ciągnikiem 
siodłowym z naczepą. 

– Najważniejsze, że nikomu z nas nic 
się nie stało – mówi mężczyzna, który 
jechał jednym z aut. Nie chce rozma-
wiać o wypadku. 

Funkcjonariusze drogówki ustalali 
sprawcę kolizji.

Kierowcy wybierający się w podróż 
w kierunku Wrocławia musieli liczyć 
się z utrudnieniami. Uszkodzone sa-
mochody znalazły się w rowach i były 
odholowywane przez pojazdy pomo-
cy drogowej. 

JOANNA MICHALAK

Wyglądało  »
groźnie. Dwa auta 
wylądowały w ro-
wie. Na szczęście 
nikomu nic się nie 
stało .
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Kolizja ciężarówki i trzech osobówek

Auta w rowie
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Pracują w trudnych warunkach

Herbatka z listonoszem
W siarczysty mróz chodzą po mieście nawet przez  

kilka godzin dziennie. Nie jest ważne, że wieje czy 
pada – pracować trzeba. Niskie temperatury 
doskwierają głównie budowlańcom, strażnikom 
miejskim, kolejarzom lub listonoszom – ci ostatni 
na walkę z niskimi temperaturami mają już swoje 
sprawdzone sposoby. 

– Gruba czapka, szalik i rękawiczki, to podstawa 
– wylicza lubiński doręczyciel. – Żeby nie zmarznąć, 
ubieram się na cebulę. Jednak ubrania, które mam 
na sobie, są ciężkie i do tego jeszcze torba przepełnio-
na listami… – zauważa pocztowiec. 

W walce z mrozami lubińskim listonoszom po-
magają mieszkańcy. – Ludzie przygotowują ciepłe 
napoje, częstują ciastem lub innymi smakołykami – 
wylicza doręczyciel. – To miłe, kiedy lubinianie tak 
się o nas troszczą – podkreśla. 

– Bywa i tak, że pukam do drzwi, a ciepła herba-
ta już na mnie czeka. Z takimi gestami mieszkańców 
spotykam się niemal na każdym kroku – przyznaje 
listonosz.   MAGDALENA LATOCHlistonosz.   MAGDALENA LATOCH
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– Żeby nie zmarz-
nąć, ubieram się na 
cebulę – zdradza 
swoje sposoby na zi-
mę jeden z lubiń-
skich listonoszy

W związku z niską tem-
peraturą nasi Czy-
telnicy proponują, 

by w Lubinie, podobnie jak 
w większych polskich mia-
stach, postawić koksowniki, 
które ogrzewałyby stojących 
na przystankach i czekających 
na autobus. 

Jednak według przewoźni-
ka, czyli PKS-u i władz miasta, 
takie koksowniki nie są u nas 
potrzebne. Lubinianie nie mu-
szą zbyt długo czekać na przy-
stankach na autobus, bo opóź-
nienia kursów zdarzają się spo-
radycznie. – W piątek zdarzy-
ły się dwie usterki, w czwar-
tek tylko jedna. Uważam, że 

autobusy są 
dobrze przy-
gotowane do 
sezonu, nie ma 
mowy o spóźnie-
niach – mówi Piotr 
Socha, kierownik dzia-
łu przewozów w PKS. 

– Elementami, które przy 
takich temperaturach zawo-
dzą najczęściej są na pewno 
układ pneumatyczny, elek-
tronika i paliwo  –  dodaje So-
cha, zapewniając, że w lubiń-
skich autobusach usterki wy-
stępują sporadycznie. – Korzy-
stamy teraz z bardzo dobrego 
paliwa, bo od tego roku zmie-
niliśmy dostawcę. Zeszłej zimy 

zdarzały 
się zamarznię-
cia baku, obecnie nie mamy 
takich problemów – dodaje 
kierownik. 

Jak zapewnia, nie ma także 
problemów z uruchomieniem 
silnika autobusu. – Służby PKS 
pracują na dużych obrotach, 

a autobu-
sy są użytko-

wane do późnych godzin wie-
czornych. Kierowcy pracują 
na tyle intensywnie, że nie ma 
żadnych problemów z utrzy-
maniem dobrej temperatury 
silnika – tłumaczy. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Chcieliby się ogrzać przy koksownikach

Mróz kontra 
autobus

Przy takich mrozach każdy  »
pojazd ma prawo zawieść. Jed-
nak osoby czekające na autobus 
na ogół nie są cierpliwe i wyro-
zumiałe, zwłaszcza gdy tempera-
tura spada poniżej -15 stopni Cel-
sjusza. 
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Lubinianie nie muszą zbyt długo czekać na przystan-
kach na autobus, bo opóźnienia kursów zdarzają się 
sporadycznie
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Akcja magistratu przyniosła rezultaty

Za mało worków, za dużo kup
Postawią wiatę przystankową

Będą mieli gdzie się schronić
Przy ulicy Wyszyńskiego,  

naprzeciwko przychodni 
lekarskiej Lubmed, tuż obok 
kościoła pw. Maksymiliana 
Kolbego, powstanie wiata 
przystankowa. 

O montaż nalegał nasz sta-
ły Czytelnik, Jan Paulewicz. 
Wystarczyło kilka argumen-
tów, by lubiński magistrat 
podjął temat. 

– W ulewę, burzę czy 
śnieg trudno czekać na au-
tobus, tym bardziej że natę-
żenie ruchu w tym miejscu 
jest duże, bo autobusy linii 
nr 1 i 9 są oblegane – zauwa-
ża lubiński emeryt. – Na tej 
ulicy mamy przecież kościół 

i przychodnię lekarską. Star-
si ludzie jeżdżą też na dział-
ki, więc przystanek jest tam 
niezbędny – przyznaje Jan 
Paulewicz. 

Jedna taka wiata kosztu-
je miasto około 8 tys. zł. Na-
czelnik infrastruktury urzędu 
miejskiego Rafał Rozmus za-
pewnia, że w drugim kwarta-
le roku, najprawdopodobniej 
w czerwcu, pasażerowie będą 
mieli gdzie się schronić, czeka-
jąc na autobus. 

– Jest to jednak uzależnio-
ne od rozstrzygnięcia proce-
dur związanych z zakupem 
oraz montażem wiat – wyja-
śnia urzędnik. 

MAGDALENA LATOCH
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– W ulewę, burzę czy śnieg trudno czekać na 
autobus – zauważa Jan Paulewicz

Czyżby nagle lubinianie zaczęli tak  
ochoczo sprzątać po swoich 
czworonogach? Myślałem, że są 
niechętni akcji „Psia kupa”, a widzę, 
że nie tylko oni – stwierdza Czytelnik, 
wysyłając nam zdjęcie pojemnika na 
psie odchody wypełnionego po 
brzegi, z porozrzucanymi wokół 
workami. 

Jak przyznają urzędnicy, więcej osób 
dba o czystość, ale nadal nie jest z tym 
idealnie.

– Pojemniki są systematycznie 
opróżniane. Zgłoszenia o przepełnio-
nych koszach zdarzają się bardzo rzad-
ko – mówi Rafał Rozmus, naczelnik 
wydziału infrastruktury urzędu miej-
skiego. – Sytuacja widoczna na zdjęciu, 
to najprawdopodobniej celowe wycią-
gnięcie wszystkich worków i wrzuce-
nie ich do pojemnika na psie odcho-
dy – dodaje. 

W tej chwili w mieście znajduje się 68 
pojemników na psie odchody. Każdy 
z nich ma dystrybutor z woreczkami. 

Jak mówi naczelnik wydziału infra-
struktury, w zależności od potrzeb, po-
jemniki opróżniane są a woreczki uzu-
pełniane kilka razy w tygodniu. Choć 
zdarzają się miejsca, jak skarżą się Czy-
telnicy, w których wciąż tych worków 
brakuje, na przykład przy placu za PKS

-em, gdzie wielu lubinian spaceruje ze 
swoimi psami. 

– W każdym dniu roboczym 
w dystrybutorach umieszczany jest 
pakiet woreczków oraz opróżniany 
jest pojemnik na psie odchody, więc 
najczęściej pięć razy w tygodniu – 
zapewnia naczelnik Rafał Rozmus. – 
Dziennie w dystrybutorach umiesz-
czanych jest około 3 tysiące worecz-
ków – dodaje. 

W ubiegłym roku na ich zakup mia-
sto wydało 29 tysięcy złotych. Wtedy 
też przeprowadziło akcję, poprzez któ-
rą chciało zachęcić właścicieli psów do 
sprzątania po swoich pupilach. I rzeczy-
wiście, coraz częściej woreczki używa-
ne są do tego, do czego zostały przezna-
czone, czyli do sprzątania psich nieczy-
stości. 

– Na lubińskich terenach zielonych 
jest mniej takich zanieczyszczeń. Po-
twierdzają to fi rmy zajmujące się oczysz-
czaniem terenów miejskich oraz straż-
nicy miejscy, którzy zwracają uwagę na 
właścicieli czworonogów – stwierdza 
Rozmus. 

Lubin to miasto niezwykłe, nieczę-
sto bowiem się zdarza, że właścicie-
le psów otrzymują woreczki za darmo 
i nie muszą płacić podatku za swojego 
czworonoga. 

MARTA CZACHÓRSKA Fo
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Pojemnik wypełniony po brzegi 
a wokoło porozrzucane worki – 
to nieczęsty widok

Urzędnicy wyjaśniają: to nie taka prosta sprawa

Droga działa już pełną 
parą, ale ruch, jaki tam 
panuje, nieźle daje nam 

w kość – przyznają mieszkań-
cy ulicy Kisielewskiego, do-
dając, że chcieliby, żeby urząd 
zamontował od strony ich uli-
cy ekrany dźwiękochłonne. 

Sprawa dotyczy obwod-
nicy od strony ulicy Hutni-
czej. Wraz z oddaniem drogi 
do użytku, po jednej stronie 
pojawiły się ekrany dźwieko-

chłonne. Druga – właśnie od 
strony ulicy Kisielewskiego – 
nie została jednak osłoniona. 

– Dlaczego ekrany nie po-
wstawały również od strony 
ulicy Kisielewskiego? – pyta 
jeden z mieszkańców tej ulicy. 
– Podczas prac budowlanych, 
gdy obwodnica powstawa-
ła, już wtedy hałas był uciąż-
liwy i przeszkadzał ludziom 
mieszkającym zaledwie kil-
ka metrów od drogi. Teraz 

jest to naprawdę dokuczliwe 
– dodaje. 

Lubinianie z tej części 
miasta martwią się, że jesz-
cze gorzej będzie latem. – 
W okresie letnim przy otwar-
tym balkonie lub oknie ha-
łas będzie nie do zniesienia – 
zauważają. – Nie mamy nic 
przeciwko obwodnicy, tylko 
dziwi nas to, że urząd miejski 
nie zadbał o ludzi mieszkają-
cy tak blisko tej drogi. Tam 

przecież mieszkają również 
małe dzieci – dodają zdener-
wowani. 

Urzędnicy z lubińskiego 
magistratu wyjaśniają, że 
ustawienie ekranów to nie ta-
ka prosta i tania sprawa. – Lo-
kalizacja ekranów akustycz-
nych ustalana jest na etapie 
wydawania decyzji środowi-
skowej na podstawie raportu 
oddziaływania inwestycji na 
środowisko, w którym prze-

prowadzone są analizy m.in. 
oddziaływania realizowa-
nej inwestycji na otoczenie 
pod względem hałasu – tłu-
maczy Zdzisław Przepiórski, 
kierownik referatu inżynie-
rii ruchu. 

– Na jej podstawie uznaje 
się lokalizację ekranów za uza-
sadnioną lub nie. Ze względu 
na wysokie koszty realizacji 
ekranów, nie buduje się ich 
na zapas – tłumaczy. 

Nie oznacza to, że ekra-
nów w tej części miasta nie 
będzie. Cała inwestycja, czy-
li budowa obwodnicy, koń-
czy się jednak w kwietniu. – 
Ekrany mogą być zbudowa-
ne w okresie późniejszym, 
po realizacji inwestycji, jeże-
li ekspertyzy porealizacyj-
ne uzasadnią taką potrze-
bę – dodaje Zdzisław Prze-
piórski. 

MARIOLA SAMOTICHA

Obwodnica dokucza, 
chcą ekranów

Kiedy została otwarta, kierowcy odetchnęli z ulgą. Dużo szybciej i spraw- »
niej można się teraz przemieszczać między Ustroniem a Przylesiem, 
a i w centrum miasta nie jest już tak tłoczno. Obwodnica – bo o niej mowa 
– potrafi też jednak dokuczyć. 
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reklamaCentrum Kultury Muza proponuje

Koncert na walentynki
To będzie koncert dla  

wielbicieli zespołu The 
Beatles, ale i dla 
zakochanych – na 
walentynki w Lubinie zagra 
grupa The Postman, która 
naśladuje brytyjskich 
muzyków. 

Koncert odbędzie się 14 
lutego o godzinie 20 w Klu-
bie pod Muzami. Bilety kosz-
tują 15 zł, jednak w dniu wy-
stępu trzeba będzie za nie za-
płacić 20 zł. 

Zespół The Postman po-
wstał w 1997 r. w Polkowi-

cach. Założycielem i lide-
rem jest Gracjan Machnic-
ki – wielbiciel i wielki fan Be-
atlesów i muzyki z dawnych 
lat. Zespół zagrał od tego cza-
su ponad tysiąc koncertów 
w Polsce, Anglii i w Niem-
czech. Swoją energią i chary-
zmą na scenie podbija każdą 
publiczność. Obecnie grupa 
występuje w składzie: Gra-
cjan Machnicki (John Len-
non), Sławek Turliński (Paul 
McCartney), Przemek Galus 
(Ringo Starr) i Remik Chu-
daś (George Harrison). 

MARTA CZACHÓRSKAFo
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To nie Beatlesi, choć tak wyglądają, 
a zespół The Postman z Polkowic

Przegląd Teatru Jednego Aktora

Witajcie 
w naszej bajce

Przedszkolaki i uczniowie  
szkół podstawowych 
pokazali swoje zdolności 
aktorskie podczas 
piętnastego już 
Powiatowego Przeglądu 
Teatru Jednego Aktora 
„Witajcie w naszej bajce”. 
Spośród 24 startujących 
w zabawie dzieci jury 
wybrało tych najlepszych. 

Przegląd odbył się w Mło-
dzieżowym Domu Kultury. 
Dzieci startowały w dwóch 
kategoriach wiekowych: 
przedszkola (6 lat) oraz szko-
ły podstawowe. Uczestników 
oceniało jury w składzie: Ma-
rzena Piekarska, Magdalena 
Bobrek-Worchacz i Marcin 
Domonik. 

Najlepsi w pierwszej ka-
tegorii, czyli przedszkola by-
li: Kazimierz Baszak – Przed-

szkole nr 7 w Lubinie, Kaja 
Jężak – Przedszkole nr 15 
w Lubinie, Kalina Kluczyń-
ska – Przedszkole nr 7 w Lu-
binie. 

Jury dodatkowo przyznało 
wyróżnienia dla: Oskara Bie-
lenia – Przedszkole nr 7 w Lu-
binie oraz Weroniki Lubery – 
Przedszkole nr 2 w Lubinie. 

W kategorii szkół podsta-
wowych zwyciężyli: Julia Ba-
churska – Szkoła Podstawo-
wa nr 14 w Lubinie, Zuzanna 
Brzozowiec – Młodzieżowy 
Dom Kultury w Lubinie, Zo-
fi a Skonieczna – Szkoła Pod-
stawowa nr 8 w Lubinie, Alek-
sandra Smużniak – Młodzie-
żowy Dom Kultury w Lubi-
nie. 

Wyróżnienie otrzymała 
Hanna Borkowska – Szkoła 
Podstawowa nr 8 w Lubinie. 

MARTA CZACHÓRSKA
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Dzieci startowały w dwóch kategoriach wiekowych. Jury wybrało 
tych najlepszych

Zmiany w galerii
W Ośrodku Kultury Wzgórze 
Zamkowe zmiany. Są nowe go-
dziny otwarcia Galerii Zamko-
wej oraz, jak informuje Karolina 
Nowak z Ośrodka, nazwa i pro-
fil działalności Galerii Jadwiga. 
W pomieszczeniach Galerii Ja-
dwiga funkcjonuje teraz Pra-
cownia Działań Twórczych Art-
punkt. Odbywają się tam zaję-
cia plastyczne i multimedialne 
dla dzieci oraz młodzieży z cy-
klu „Artystyczne abecadło” 
oraz „Wyspa sztuki”, a także 
zajęcia plastyczne dla doro-
słych przeprowadzane w ra-
mach programu Uniwersytetu 
Senioralnego. 
Pracownia jest czynna od po-
niedziałku do piątku od godzi-
ny 8 do 18. 
Zmieniły się też godziny otwar-
cia dla zwiedzających Galerii 
Zamkowej. Teraz funkcjonuje 
ona od poniedziałek do piątku 
w godz. 8-18, a w sobotę i nie-
dzielę od 12 do 18.  MRT

Dla lokalnych 
muzyków
Ośrodek Kultury „Wzgórze 
Zamkowe” ogłasza nabór zgło-
szeń do drugiej edycji muzycz-
nego cyklu pt. „Piątkowe gra-
nie – wakacyjna scena prezen-
tacji muzycznych”. Placówka 
przyjmuje zgłoszenia grup mu-
zycznych oraz solistów chcą-
cych zaprezentować publicznie 
swoje umiejętności. 
Zainteresowani proszeni są 
o dostarczanie do sekretariatu 
ośrodka poglądowych materia-
łów muzycznych oraz krótkiej 
informacji o projekcie. Do 
udziału w cyklu zapraszani są 
lokalni muzycy z całego Zagłę-
bia Miedziowego.
W tym roku „Piątkowe granie” 
wystartuje na tarasie pubu 
„Wzgórze Zamkowe” na długo 
przed wakacjami, bo już 
27 kwietnia. Projekt, podczas 
poprzednich wakacji, spotkał 
się z bardzo przychylnym przy-
jęciem lubińskiej publiczności 
oraz aprobatą lokalnego środo-
wiska muzycznego. 

KN

Świętowane na tysiące różnych sposo-
bów lub nie obchodzone wcale. Wa-
lentynki mają tyle samo przeciwni-

ków, co sprzymierzeńców i to właśnie 
pod potrzeby tych drugich tworzy się ga-
dżety, które pojawiły się na sklepowych 
półkach. Czy w Lubinie przy okazji zbli-
żającego się dnia św. Walentego roi się od 
kiczu? 

Póki co nie! – Unikamy zamawiania bez-
sensownych prezentów – zapewnia jedna 
ze sprzedawczyń. – Oczywiście, nie da się 
uciec od serc i pluszaków, jednak dzisiejszy 
rynek pozwala na wybranie prezentu spo-
śród rzeszy świetnych i praktycznych pro-
duktów – wyjaśnia ekspedientka.

W sklepach są już kartki o romantycznej 
tematyce oraz czerwone pudełka na upo-
minki. Nie brakuje także walentynkowych 
kosmetyków w kształcie serca czy krwisto-
czerwonej bielizny. Biorąc pod uwagę ostat-
nie mrozy, praktycznym rozwiązaniem dla 

zmarzluchów są kieszonkowe termofory 
w przeróżnych kształtach. 

Z ciekawą ofertą wychodzą także skle-
py fotografi czne, które podsuwają świetne, 
i przede wszystkim praktyczne, pomysły na 
dar dla ukochanej osoby. – Dużym zainte-
resowaniem cieszą się poduszki oraz foto-k-
siążki. Młodzież decyduje się także na two-
rzenie autorskich kubków oraz puzzli z wła-
snych zdjęć. Te prezenty mają to do siebie, 
że trzeba pomyśleć o ich realizacji nieco 
wcześniej z uwagi na czas ich przygotowa-
nia – tłumaczy ekspedient. 

W sklepach dostrzec można także ram-
ki na zdjęcia, czekoladki oraz sympatycz-
ne bokserki, na których motyw serca jest 
nieodłącznym elementem. Jednak podczas 
wybierania odpowiednich gadżetów nale-
ży pamiętać, że istnieje bardzo cienka gra-
nica pomiędzy zabawnym, a niesmacznym 
żartem. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Walentynkowy szał w sklepach

Miłość 
już na 
wystawach

Dla niektórych  »
jest kolejnym ko-
mercyjnym i niepo-
trzebnym dniem 
w kalendarzu. Dla 
innych szansą na 
zrobienie pierwsze-
go kroku i wyraże-
nia od dawna skry-
wanych uczuć. 
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Magistrat inwestuje w oświetlenie ulic

W lutym 
zdecydowanie 

jaśniej
Zakończona została budowa  

oświetlania na ul. Armii Krajowej 6-9 
oraz przy pawilonach handlowych na 
ul. Drzymały. – Właśnie skończył się 
proces podpisywania umów na usługi 
dystrybucji i dostawy energii 
elektrycznej. Oświetlenie zaczęło 
funkcjonować z początkiem lutego 
– mówi Krzysztof Hałasiewicz 
z lubińskiego magistratu. 

Jak informuje urzędnik, zgodnie 
z obietnicami zakończył się remont la-
tarni przy ścieżce rowerowej pomiędzy 
ulicami Paderewskiego a Szkolną. Inwe-
stycja polegająca na doświetleniu pętli 
autobusowej przy ul. Małomickiej rów-
nież dobiegła końca. 

Nowoczesne oświetlenie ksenono-
we, stosowane dotychczas w motoryza-
cji, zostanie wkrótce zamontowane przy 
ul. Wyszyńskiego. – Zarówno przy dro-
gach wewnętrznych, jak i przed Szkołą 
Podstawową nr 10 zostanie wybudowa-
nych 14 nowych punktów świetlnych. 
Zastosowanie tego rodzaju oświetlenia 
niesie za sobą szereg korzyści. Najważ-
niejsze z nich to oszczędności w zuży-
ciu energii elektrycznej, sięgające nawet 
40 proc. oraz bardzo wysoki współczyn-
nik oddawania barw – tłumaczy Hała-
siewicz. 

– Jeśli tylko pozwoli pogoda, to roz-
poczniemy przygotowaną już inwestycję 
rozbudowy oświetlenia przy ul. Cmen-
tarnej, na odcinku od skrzyżowania z ul. 
Skłodowskiej do skrzyżowania z ul. Spół-
dzielczą. Planowany koszt tej inwestycji 
to około 57 tys. zł – informuje Krzysztof 
Hałasiewicz. 

MARCELINA FALKIEWICZ
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Nowe lampy postawiono między innymi przy 
pawilonach handlowych przy ul. Drzymały

Czas rozliczeń. Można podzielić się z innymi

Jeden procent nic 
nas nie kosztuje

Nas to nic nie kosztuje,  
a dla chorych ważna jest 
każda złotówka. 
Szczególnie, jeśli te choroby 
dotykają najmłodszych – 
w taki sposób Krzysztof 
Dereń, prezes Fundacji na 
Ratunek Dzieciom Zagłębia 
Miedziowego, zachęca 
lubinian do przekazywania 
jednego procenta podatku 
na rzecz potrzebujących. 

Fundacja, której szefu-
je Krzysztof Dereń, pomaga 
chorym dzieciom z naszego 
terenu. Z jej podopiecznych 
lubinianie najbardziej znają 
maleńką Maję Bratoń ze Ści-
nawy, która w wyniku choro-
by straciła rączki i nóżki. Na 
codzienne rehabilitacje i pro-
tezy potrzebne są ogromne 

pieniądze. Rodzice dziew-
czynki takimi kwotami nie 
dysponują. 

– Dlatego tak bardzo li-
czymy na pomoc miesz-
kańców i przekazywanie 
jednego procenta podat-
ku. Oczywiście szczegól-
nie apeluję o wsparcie na-
szych dzieci. W ubiegłym 
roku lubinianie w ten spo-
sób przekazali dla Mai 30 
tys. zł. Mamy nadzieję, że 
teraz będzie podobnie – li-
czy Krzysztof Dereń. 

Szczegółowe dane funda-
cji, które należy wpisać w od-
powiednią rubrykę druku 
PIT, można znaleźć na stro-
nie: www.naratunekdzie-
ciom.pl.

MARIOLA SAMOTICHA Fo
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zLubinianie najbardziej znają maleńką 
Maję Bratoń ze Ścinawy, która w wyniku 
choroby straciła rączki i nóżki

Nocą nasilenie ruchu nie jest 
tam zbyt duże. Dlaczego 
na innych skrzyżowaniach 

można zaprogramować w godzi-
nach nocnych samo pulsacyjne 
światło żółte, a tam nie? – dopy-
tuje jeden z kierowców. Spraw-
dziliśmy u źródła, czyli w lubiń-
skim magistracie. Tam sygnaliza-
cją świetlną kieruje referat inży-
nierii ruchu. 

– Na terenie miasta sygnali-
zacje świetlne w godzinach noc-
nych, czyli w czasie znikome-
go natężenia ruchu drogowego, 

przełączane są na światła żół-
te pulsujące – tłumaczy kierow-
nik referatu Zdzisław Przepiór-
ski. – Część skrzyżowań funkcjo-
nuje według specjalnego systemu 
„all red”, czyli światła czerwone 
na wszystkich wlotach. Zielone 
światło otrzymują pojazdy w za-
leżności od kolejności zgłoszeń na 
skrzyżowaniu, np. skrzyżowania 
w ciągu ul. Niepodległości i Ko-
ściuszki. Ten ostatni system dzia-
ła bardzo dynamicznie nie powo-
dując praktycznie prawie żadnych 
zatrzymań – dodaje. 

Część dróg w granicach admi-
nistracyjnych miasta należy jed-
nak do GDDKiA. Drogi krajowe 
to m.in. ulice KEN czy Legnicka. 
Zarządzanie nimi, tak jak i sygna-
lizacją, jest inne. 

– W większości to sygnaliza-
cje działające całą dobę „na ko-
lorowo”. W godzinach nocnych 
powinny mieć ustalone światło 
zielone na kierunku głównym 
z fazą zieloną na wlotach pod-
porządkowanych w przypadku 
zgłoszeń pojazdów. I jeszcze do 
niedawna sygnalizacja na dro-

dze krajowej nr 3, czyli skrzyżo-
waniu Leśnej z Legnicką – dzia-
łała bardzo dobrze i dynamicz-
nie nawet w nocy – zapewnia 
Przepiórski. – Natomiast sygna-
lizacje na skrzyżowaniach z no-
wą obwodnicą są przez nas bacz-
nie obserwowane, są nadal w fa-
zie testowej. Wkrótce ich działa-
nie zostanie poprawione i staną 
się bardziej dynamiczne i przy-
jazne uczestnikom ruchu dro-
gowego – podsumowuje kie-
rownik. 

MARIOLA SAMOTICHA

Nocne świecenie zależy od właścicielaNocne świecenie zależy od właścicielaNocne świecenie zależy od właściciela

Żółte, 
czerwone, 
zielone

Na jednym skrzyżowaniu w nocy trafi się światło czer- »
wone, na innych są już pulsujące żółte – od czego to zale-
ży zastanawiają się nasi Czytelnicy. Jako przykład wska-
zują nowo otwartą obwodnicę, gdzie światła „na koloro-
wo” świecą przez całą dobę. 

Fo
t. 

M
ar

ta
 C

za
ch

ór
sk

a



www.lubin.pl9 lutego 201212

Powiatowe
POWIAT LUBIŃSKI

Zimowa infolinia
  Bezpłatny, całodobowy numer

W związku z silnymi 
mrozami, panującymi na 
terenie naszego wojewódz-
twa, oraz zapowiadanym 
utrzymaniem obecnych 
warunków meteorologicz-
nych przez najbliższe dni, 
przy Wojewódzkim Cen-
trum Zarządzania Kryzyso-
wego uruchomiono specjal-
ną infolinię. 

Dzwoniąc pod bezpłatny, 
całodobowy numer 800 16 
60 79 można pozyskać infor-
macje o możliwych formach 
wsparcia na terenie całego wo-
jewództwa.

Urzędnicy apelują o szcze-

gólne uwrażliwienie na zagro-
żenie związane z możliwymi 
konsekwencjami tak niskich 
temperatur, a w szczególno-
ści w odniesieniu do osób bez-
domnych, starszych i samot-
nych. Pełna lista tych instytu-
cji odpowiedzialnych za po-
moc znajduje się na stronie 
internetowej Dolnośląskiego 
Urzędu Wojewódzkiego.

Położenie plików: Ścieżka 
dostępu: www.duw.pl-Wy-
działy-Wydział Bezpieczeń-
stwa i Zarządzania Kryzy-
sowego-Wojewódzkie Cen-
trum Zarządzania Kryzyso-
wego-Pobierz pliki-Inne.

MARTA SOBOTKIEWICZ

Znajdź działkę 
– teraz to proste!
  System Informacji Przestrzennej

Na ofi cjalnej stronie in-
ternetowej Starostwa 
Powiatowego w Lu-

binie www.powiat-lubin.
pl w zakładce System Infor-
macji Przestrzennej został 
uruchomiony portal mapo-
wy. To wizualizacja danych 
przestrzennych elementów 
terenu jednoznacznie zlo-
kalizowanych wraz z opi-
sami informacyjnymi. 

System opiera się na da-
nych z powiatowego za-
sobu geodezyjnego i kar-
tografi cznego a jego głów-
nym elementem jest ewi-
dencja gruntów i budyn-
ków (katastr nieruchomo-
ści). W przyszłości planowa-
na jest rozbudowa sytemu 
o warstwę mapy zasadni-
czej zawierającą między in-
nymi informację o sieciach 
uzbrojenia terenu, a także 
o elementach zagospodaro-
waniu terenu. 

Zasadniczą funkcją 
użytkową systemu jest moż-
liwość przeprowadzania 
przez użytkowników wie-
lu analiz dla różnych dzia-
łań związanych z zarządza-
niem powiatem i jego gmi-
nami, a także dostarczy oso-
bom zainteresowanym (po-
tencjalni inwestorzy, projek-
tanci, geodeci, inni zaintere-
sowani) danych i informa-
cji o przestrzeni naszego po-
wiatu. 

Od strony funkcjonal-
nej System Informacji Prze-
strzennej Powiatu Lubiń-
skiego zawiera następujące 
profi le mapowe: 

1. Mapa ogólna. 
2. Użytki gruntowe. 
3. Analiza własnościowa. 
4. Mapa drogowa. 
5. Sekcje map geodezyjnych. 
6.  Osnowa geodezyjna pozioma 

III klasa. 
7.   Ortofotomapa stan na 2004 r. 

a także umożliwia między in-
nymi: 

1.  Stworzyć własną mapę z do-
stępnych informacji i warstw. 

2.  Dokonać przybliżonych pomia-
rów powierzchni czy odległo-
ści. 

3.  Wyszukać działkę ewidencyjną 
wraz z niektórymi informacja-
mi. 

Korzystanie z sytemu jest 
bezpłatne za pomocą popu-
larnych przeglądarek inter-
netowych, nie wymaga in-
stalacji dodatkowego opro-
gramowania, a sama obsłu-

ga jest nieskomplikowana. 
Ma on charakter wyłącznie 
poglądowy i w żadnym ra-
zie nie może być traktowa-
ny jako ofi cjalny dokument 
urzędowy. 

Wszelkie prawa do sys-
temu oraz prezentowa-
nych za jego pomocą za-
sobów posiada Skarb Pań-
stwa - starosta lubiński, 
natomiast administrato-
rem jest Starostwo Powia-
towe w Lubinie i Biuro Do-
kumentacji Geodezyjnej 
i Kartografi cznej. Kopio-
wanie i publikowanie sys-
temu lub jego fragmentów 
bez zgody i wiedzy staro-
sty jest zabronione. 

System Informacji Prze-
strzennej Powiatu Lubiń-
skiego jest rozwiązaniem pi-
lotażowym (nie jest to osta-

teczna wersja portalu), ist-
nieje możliwość rozbudo-
wy o nowe warstwy infor-
macyjne. Wydruki map te-
matycznych z portalu ma-
powego, a także inne infor-
macje geodezyjne dostęp-
ne są w siedzibie Biura Do-
kumentacji Geodezyjnej 
i Kartografi cznej w Lubinie 
ul.Słowiańska 2. 

Wszelkie uwagi i su-
gestie dotyczące serwisu 
proszę przesyłać pod ad-
res administratora sip@po-
wiat-lubin.pl. Za wszystkie 
uwagi serdecznie dziękuje-
my i zachęcamy do korzy-
stania. Krzysztof Siudziń-
ski Kierownik Biura Do-
kumentacji Geodezyjnej 
i Kartografi cznej w Lubi-
nie. 

MARTA SOBOTKIEWICZ

Urzędnik zapłaci za swe błędy
  Większa odpowiedzialność za finanse publiczne

Od 11 lutego wchodzą 
w życie zmiany, dotyczące 
zwiększenia odpowiedzial-
ności urzędników za fi nan-
se publiczne. Za naruszenie 
ich dyscypliny karze podle-
gać będą kierownicy jedno-
stek, główny księgowy, pra-
cownicy, a nawet osoby spo-
za sektora publicznego, któ-
re dysponują środkami pu-
blicznymi. 

Kary mogą być wymierza-
ne w postaci upomnienia, na-

gany, kary fi nansowej lub po-
zbawienia prawa do wykony-
wania danej funkcji. Zmiany 
wprowadzają nie tylko szer-
szy zakres osób, które mo-
gą zostać ukarane, ale rów-
nież szerszy zakres czynów 
za które może być nałożona 
sankcja. 

Od lutego odpowiedzial-
ność za nieterminowy zwrot 
podatku od towarów i usług 
z urzędu skarbowego będzie 
spoczywać również na pra-
cownikach urzędu. Do tej 

pory konsekwencje ponosił 
jedynie przedsiębiorca, który 
mógł niejednokrotnie utra-
cić przez to płynność fi nan-
sową. 

Pod lupę trafią również 
przeprowadzane postępo-
wania przetargowe oraz roz-
liczanie środków unijnych. 
W przypadku zamówień pu-
blicznych, odpowiedzialność 
spoczywać będzie zarówno 
na pracowniku – który zo-
stał upoważniony do prze-
prowadzenia przetargu – jak 

i na osobach, które popełnią 
błędy przy samym przygoto-
waniu postępowania. 

Jeśli zaś chodzi o rozlicza-
nie środków z Unii Europej-
skiej, to przepisy te nie będą 
odnosić się jak dotychczas je-
dynie do wybranych progra-
mów pomocowych. Doty-
czyć będą wszystkich progra-
mów i niemal wszystkich eta-
pów przekazywania, dyspo-
nowania i rozliczania środ-
ków z bezzwrotnej pomocy 
unijnej.   MARTA SOBOTKIEWICZFo
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Od lutego odpowiedzialność za nietermino-
wy zwrot podatku od towarów i usług 
z urzędu skarbowego będzie spoczywać 
również na pracownikach urzędu

Ważne 
dla rolników
  Zwrot podatku akcyzowego

W tym roku producen-
ci rolni mogą w dwóch no-
wych terminach składać 
wnioski o zwrot podat-
ku akcyzowego, zawartego 
w cenie oleju napędowe-
go, wykorzystanego do pro-
dukcji rolnej. Pierwszy ter-
min to od 1 lutego do 29 lu-
tego, a drugi przypada od 
1 sierpnia do 31 sierpnia. 

W przypadku terminu lu-
towego, należy wraz z wnio-
skiem złożyć wszystkie faktu-
ry dokumentujące zakup ole-
ju napędowego za okres od 
1 września 2011 do 31 stycz-
nia 2012. Jeśli ktoś o zwrot po-
datku będzie się starał w sierp-
niu, to faktury należy przedło-
żyć za okres od 1 lutego do 31 
lipca 2012. 

W zależności od terminu 
złożenia wniosku, pieniądze 
wypłacane będą w dwóch 
terminach: od 2 do 30 kwiet-
nia oraz od 1 do 31 paździer-
nika. W tym roku maksymal-

na kwota zwrotu podatku ak-
cyzowego wyniesie 81,70 zł 
za 1 ha użytków rolnych. 

MARTA SOBOTKIEWICZ

W zależności od terminu zło-
żenia wniosku, pieniądze 
wypłacane będą w dwóch 
terminach
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System Informacji 
Przestrzennej Po-
wiatu Lubińskiego 
jest rozwiązaniem 
pilotażowym – nie 
jest to ostateczna 
wersja portalu
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Wiadomości Powiatowe

Ekorozwój w gminie
  Czwarta edycja szkoleń z zakresu 

ochrony środowiska

Bezpłatne szkolenia 
e-learningowe z zakre-
su ochrony środowiska 
i kształtowania zrówno-
ważonego rozwoju lokal-
nego dostępne są na plat-
formie internetowej www.
ekorozwoj.ews21.pl. Szko-
lenia skierowane są do pra-
cowników jednostek ad-
ministracji publicznej. Jest 
to już czwarta edycja pro-
gramu „Ekorozwój w gmi-
nie”. 

Tym razem dostępnych 
jest dwanaście modułów te-
matycznych: zasady zrów-
noważonego rozwoju w teo-
rii i w praktycznym zasto-
sowaniu na poziomie lo-
kalnym; prawne i admini-
stracyjne aspekty ochro-
ny, kształtowania i użytko-
wania środowiska; systemy 
zarządzania środowiskiem 
w instytucjach publicznych; 
lokalna polityka ekologicz-
na, programy i strategie eko-
rozwoju, gminny program 

ochrony środowiska; za-
rządzanie środowiskiem, 
różnorodnością biologicz-
ną i kapitałem przyrodni-
czym gminy; wielofunkcyj-
ny i zrównoważony rozwój 
obszarów wiejskich; zrów-
noważony rozwój w gospo-
darce komunalnej i prze-
strzennej; społeczno-ekolo-
giczna odpowiedzialność 
przedsiębiorstw na pozio-
mie lokalnym; fi nansowa-
nie ekorozwoju – środki kra-
jowe i europejskie; zrówno-
ważone planowanie prze-
strzenne z wykorzystaniem 
technologii GIS; edukacja 
ekologiczna społeczności lo-
kalnej i równoważnie wzor-
ców konsumpcji i produkcji; 
partnerstwo międzysektoro-
we na rzecz zrównoważone-
go rozwoju w gminie. 

Po ukończeniu szkolenia, 
każdy jego uczestnik otrzy-
muje certyfi kat poświadcza-
jący uczestnictwo w progra-
mie. 

MARTA SOBOTKIEWICZ

PIT on-line 
to szybszy zwrot
  Internet zamiast papieru

Zwrot podatku nawet 
do 15 dni – jest to możli-
we, o ile zeznanie podatko-
we za 2011 rok zostanie zło-
żone przez internet. Jest to 
jeden z najprostszych spo-
sobów rozliczenia z fi sku-
sem. 

Wystarczy wejść na stro-
nę www.e-deklaracje.gov.
pl, wypełnić dostępny na 
niej formularz, podpisać go 
wpisując kwotę przychodu 
wykazaną w zeznaniu rocz-
nym za 2010 rok, wysłać for-
mularz i na koniec pobrać ze 
strony Urzędowe Poświad-
czenie Odbioru. UPO jest 
traktowane na równi z do-
wodem nadania listu po-

leconego, czy potwierdze-
niem złożenia PIT-u w urzę-
dzie skarbowym. 

Taki sposób rozliczenia, 
to zdecydowana oszczęd-
ność czasu, gwarancja po-
prawności składanej dekla-
racji podatkowej, bezpie-
czeństwo przesyłania da-
nych oraz łatwość w samo-
dzielnym rozliczeniu. Ponad-
to forma ta pozwala ograni-
czyć wszystkie formalności 
do minimum. 

Na wskazanej stronie 
internetowej znajdują się 
wskazówki, jak krok po 
kroku wypełnić formularz 
i prawidłowo wysłać go do 
urzędu. 

MARTA SOBOTKIEWICZ

Zamiast wypełniać papierowe PIT-y można wysłać deklara-
cję podatkową przez internet
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Najlepsi z języka angielskiego
  Pierwszy w regionie, drugi w kraju

Nocne wyzwanie
  Zimowy biwak na Grzybowej Górze

Uczniowie I Liceum 
Ogólnokształcącego po raz 
kolejny wykazali się ogrom-
ną wiedzą. Zostali laureata-
mi prestiżowego ogólno-
polskiego konkursu języka 
angielskiego „English High 
Flier 2011”. 

– W tym roku aż 410 szkół 
z całej Polski, czyli dokład-
nie 10455 uczniów, wzięło 
udział w konkursie. My, ja-
ko szkoła, po raz siódmy – 
mówi Małgorzata Wójcik, 
nauczycielka języka angiel-
skiego.  

Z samego Kopernika test 
napisało 104 uczniów. – Za-
wsze osiągamy zadowalające 
wyniki, jednak ta edycja po-
kazała, jak wiele potrafi ą na-
si wychowankowie – cieszy 
się nauczycielka. 

Piotr Wiszowski, uczeń 
klasy 3b zajął pierwsze miej-
sce w województwie dolno-
śląskim i drugie w kraju. – 
Ten konkurs jest bardzo nie-
typowy. Właściwie nie da się 
szybciej do niego przygoto-
wać, ponieważ liczy się ogól-

na wiedza o języku – tłuma-
czy laureat.  

Dla trzech laureatów wy-
łonionych podczas konkur-
su organizatorzy przewidzie-
li nagrody. – Chłopcy pojadą 
na obóz językowy lub będą 
mogli wybrać nagrodę rze-
czową – wyjaśnia Małgorza-
ta Wójcik. 

Konrad Cisak z 3a, dzię-

ki znajomości angielskie-
go, może poszczycić się dru-
gim miejscem w wojewódz-
twie, natomiast w klasyfi ka-
cji ogólnopolskiej zajął ósmą 
pozycję. – Strasznie podoba 
mi się to, że dla laureatów 
przewidziane są nagrody rze-
czowe i nie są to słowniki – 
żartuje chłopak. 

Trzecim uczniem I LO, 

który osiągnął zadowalają-
cy wynik, jest Wiktor Jędrze-
jewski, uczeń klasy 2a. Wie-
dza na temat języka angiel-
skiego zagwarantowała mu 
drugie miejsce na Dolnym 
Śląsku oraz piętnaste miej-
sce w Polsce. 

Nie zabrakło także osób, 
które otrzymały wyróżnie-
nia. Są to: Łukasz Buras – 3 
(województwo) i 14 miejsce 
(kraj), Natalia Kosydor – 3 
(woj.) i 28 miejsce (kraj) oraz 
Kacper Mrozek – 5 miejsce 
(woj.) i 35 miejsce (kraj). 

– Dla najmłodszych lice-
alistów, organizatorzy co ro-
ku przygotowują nieco ła-
twiejszy test niż dla kolegów 
z klas drugich i trzecich – wy-
jaśnia anglistka. W tej kate-
gorii dobre wyniki osiągnę-
li uczniowie klas pierwszych: 
Aleksandra Światek – 8 (woj.) 
i 91 miejsce (kraj), Jakub Jaro-
szewski oraz Michał Zynek – 
ex equo 9 (woj.) i 108 miejsce 
(kraj), Natalia Wajcowicz – 10 
(woj.), 116 miejsce (kraj). 

MARCELINA FALKIEWICZ
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Piotr Wiszowski, uczeń klasy 3b zajął pierwsze miejsce 
w województwie dolnośląskim i drugie w kraju. Oprócz 
niego wyróżnili się także Konrad Cisak z 3a i Wiktor Jędrze-
jewski z 2a

W najbliższą sobo-
tę 11 lutego Od-
dział PTTK „Za-

głębie Miedziowe” w Lubi-
nie wraz z Klubem Górskim 
„Problem”, organizują IX 
Zimowy Biwak na Grzybo-
wej Górze. Dorośli uczestni-
cy, mimo mrozu na dworze, 
będą nocować pod namiota-
mi. Ogrzewać ich będzie ca-

łonocne ognisko i wyprawa 
z pochodniami na Grzybo-
wą Górę.

Organizatorzy apelują do 
wszystkich uczestników o za-
branie ze sobą pochodni pa-
rafinowej, wyżywienia na ko-
lację i śniadanie, przyniesienie 
własnoręcznie upieczonego 
ciasta, ciepłych napoi i kieł-
basek na ognisko, a przede 

wszystkim o zabranie ze sobą 
dobrego humoru i ogromne-
go zapasu uśmiechu.

Jak co roku na zdobyw-
ców Grzybowej Góry będzie 
czekała pyszna zupa grzybo-
wa, przygotowana przez sa-
mego Grzybogóra, oraz gorą-
ca herbata. Dzieci szczyt bę-
dą zdobywały w godzinach 
porannych, a nocna eskapa-

da przewidziana jest dla osób 
dorosłych.

Z uwagi na czekające na 
uczestników nocne wyzwa-
nia, wskazane jest zabranie 
ze sobą latarek i oczywiście 
ciepłej odzieży.

Szczegółowe informacje 
dostępne pod numerem tel. 
76 844 24 10 w biurze PTTK. 
 MARTA SOBOTKIEWICZ
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Jak co roku na zdobywców Grzybowej Góry będzie czekała pyszna zupa grzybowa, 
przygotowana przez samego Grzybogóra, oraz gorąca herbata
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Poparzeni 
Dwie poparzone osoby trafiły do 
lubińskiego szpitala po tym, jak 
samodzielnie 5 lutego próbowały 
ugasić pożar kuchni w Parszowi-
cach niedaleko Ścinawy. Na razie 
nie wiadomo, z jakiej przyczyny 
w pomieszczeniu pojawił się 
ogień. 
– Przed przyjazdem funkcjonariu-
szy, mieszkańcy podjęli próbę sa-
modzielnego ugaszenia ognia, 
w wyniku czego dwie osoby do-
znały poparzeń – wyjaśnia oficer 
dyżurny lubińskiej straży pożar-
nej. – Na miejscu przez prawie 
trzy godziny pracowało sześć za-
stępów straży pożarnej. 
Straty pożaru oszacowano na 10 
tys. zł. Spłonęło wyposażenie 
kuchni oraz drewniany strop.  MF

Media w drodze
Jak informuje burmistrz Ścinawy 
Andrzej Holdenmajer, działki wy-
stawione na sprzedaż przy ul. 
Klasztornej w Ścinawie, bez pro-
blemu można przyłączyć do sieci 
wodociągowej i kanalizacyjnej. 
Pod powierzchnią drogi (ul. 
Klasztornej) poprowadzono ko-
lektor sanitarny i sieć wodociągo-
wą. Odległość działek od mediów 
to zaledwie kilka metrów. Wysta-
wione na sprzedaż działki są więc 
atrakcyjne nie tylko cenowo
i krajobrazowo, ale też lokaliza-
cyjnie.  SOBO 

reklama

Nie przeszkodzi im nawet siarczysty mróz

Wyścig 
zakochanych

Ukończyć wyścig  
trzymając się za ręce – to 
jedyna zasada I Biegu 
Romantycznego Parami 
organizowanego 
w Ścinawie. 

Przedsięwzięcie zostało za-
planowane na 11 lutego. Jak 
mówi Jan Bielawski, czło-
nek zarządu sportowego klu-
bu „Start”, organizatorów nie 
powstrzyma nawet śnieżyca 
i najbardziej siarczysty mróz. 

– Całość rozpocznie się 
w parku miejskim o godzinie 
17. Początkowo dystans, któ-
ry trzeba będzie pokonać, wy-
nosił 800 metrów, jednak do-
szliśmy do wniosku, że skró-
cimy go o połowę – mówi Jan 
Bielawski. 

Czas, w którym należy po-
konać wyznaczony dystans, 
jest dowolny. – Liczymy się 
z tym, że nie każdy może bie-
gać. W konkursie nie ma ogra-
niczeń jeżeli chodzi o wiek 
uczestników, dlatego zrezy-
gnowaliśmy z jakichkolwiek 
ograniczeń czasowych. Prze-

cież i tak każda para będzie tą 
zwycięską. Chodzi o to, by do-
brze się bawić i co najważniej-
sze – dobiec do mety razem – 
tłumaczy jeden z organizato-
rów. 

Pełną emocji rywalizację 
uwieńczy poczęstunek w Ści-
nawskim Domu Kultury. – 
Uczestnicy będą mogli liczyć 
na ciepły posiłek. Żony upie-
ką ciasta, mężowie kupią ka-
wę i herbatę – żartuje ścina-
wianin. – Każda para otrzy-
ma także upominek i słody-
cze – zapewnia. 

Zainteresowanie przedsię-
wzięciem wciąż rośnie. – Pla-
katy wiszą we wszystkich po-
bliskich miasteczkach, jed-
nak udział w konkursie mo-
że wziąć każdy, kto tylko do-
wie się o tym pomyśle – za-
chęca organizator. – Zapisy 
trwają od 1 lutego, a już ma-
my 10 par – cieszy się mężczy-
zna. – Jednak wciąż czekamy 
na więcej! – dodaje. 

Zapisy trwają do 10 lutego, 
a wpisowe wynosi 15 zł od każ-
dej pary.  MARCELINA FALKIEWICZ

Mężczyzna nie po-
niósłby takich kon-
sekwencji, gdyby 

o incydencie dobrowolnie 
poinformował stróżów pra-
wa. 

Nastolatek, jadąc w kie-
runku Ścinawy, zderzył 
się z nowiutkim przystan-
kiem, który gmina zakupi-
ła w ubiegłym roku. – Bur-

mistrz Ścinawy Andrzej Hol-
denmajer złożył doniesienie 
na policję. Zależało mu, by 
sprawca pokrył koszty na-
prawienia strat – informuje 
podkomisarz Jan Izak z ko-
misariatu policji w Ścina-
wie. 

W ustaleniach sprawcy 
incydentu pomógł mundu-
rowym mieszkaniec gminy, 

który wolał pozostać anoni-
mowy. – Informator wska-
zał nam imię i nazwisko kie-
rowcy. Delikwent przyznał 
się do winy i nie stawiał opo-
ru – przyznaje podkomisarz 
Jan Izak. 

Dodatkowo winowajca 
został ukarany 300-złoto-
wym mandatem. 

MAGDALENA LATOCH

Winowajcę wskazał anonimowy mieszkaniec

Kosztowny 
wybryk

Sześć tysięcy złotych musi zapłacić  »
19-letni mieszkaniec gminy, który jadąc au-
tem wpadł w poślizg i uderzył w wiatę 
przystankową w Dłużycach. 
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W mróz należy chronić zwierzęta

Ciepła miska albo grzywna
W taki mróz marzną nie tylko ludzie.  

Czworonogom też jest zimno. 
Szczególnie tym, których właściciele 
mieszkają na wsiach. 

Tam psy zwykle mają swoje kojce czy 
wybiegi na dworze. Wójt gminy Lubin 
przypomina więc, że właściciele zwierząt 
domowych mają obowiązek w okresie zi-
mowym zapewnić im opiekę i właściwe 
warunki bytowania. 

Każdy właściciel psa powinien pamię-
tać o kilku podstawowych zasadach. Kie-
dy temperatury są tak niskie, zwierzęciu 
należy zapewnić ocieploną budę oraz za-

krycie wejścia od góry uchylaną klapą 
oraz – co istotne – zwolnić je z łańcucha. 

Psy potrzebują też ciepłej wody oraz co 
najmniej dwóch ciepłych posiłków dzien-
nie. Psa krótkowłosego należy zabrać do-
datkowo do ocieplonego budynku, jak 
dom, garaż, obora czy kotłownia, a zwie-
rząt gospodarskich nie należy pozosta-
wiać bez opieki w otwartym terenie. 

Czworonogi chroni tutaj ustawa 
o ochronie zwierząt. Bo kto narusza obo-
wiązki zapewnienia zwierzętom właści-
wych warunków utrzymania i żywienia 
podlega karze aresztu lub grzywny. 

MARIOLA SAMOTICHA
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Kiedy temperatury są tak niskie, zwierzęciu należy za-
pewnić ocieploną budę oraz zakrycie wejścia od góry 
uchylaną klapą oraz – co istotne – zwolnić je z łańcucha

Podtruli 
się czadem
Trzy osoby, w tym dwie kobie-

ty i półtoraroczne dziecko, zo-

stały przewiezione do lubiń-

skiego szpitala po tym jak 

w jednej z podlubińskich miej-

scowości podtruły się tlenkiem 

węgla. Ich życiu nie zagraża 

niebezpieczeństwo. 

– Zgłoszenie otrzymaliśmy po 

godzinie 20. Przyczyną podtru-

cia lokatorów był czad wydo-

stający się z nieszczelnego pie-

ca – tłumaczy aspirant sztabo-

wy Jan Pociecha, rzecznik lu-

bińskiej policji. 

Na miejscu pracował także za-

stęp straży pożarnej. – Po przy-

byciu na miejsce dokonaliśmy 

rutynowego przewietrzenia lo-

kalu. Zabezpieczyliśmy także 

miejsce zdarzenia – relacjonuje 

oficer dyżurny lubińskiej straży 

pożarnej. 

MF

Sołtys Roku 2011

W lutym poznamy 
najlepszego

Znany jest już termin gali, podczas której  
zostaną ogłoszone wyniki konkursu na Sołtysa 
Roku 2011. Finałowa dziesiątka spotka się 
z wójtem Ireną Rogowską 17 lutego o godzinie 17 
w świetlicy wiejskiej we wsi Gola. 

Golę na rozstrzygnięcie konkursu wybrano nie 
bez powodu. – Przy tej okazji chcemy zrobić uroczy-
ste otwarcie wyremontowanej świetlicy – wyjaśnia 
rzecznik gminy Lubin Janusz Łucki. 

Finałowej dziesiątce zostaną przedstawione wyni-
ki głosowania, a zwycięzca otrzyma puchar. 

Przypomnijmy, że Sołtysem Roku 2010 został An-
drzej Bartnik z Kłopotowa, uzyskując 3249 głosów. 
Na drugim miejscu uplasowała się Danuta Nożew-
ska z Siedlec z 1811 głosami. Trzecie miejsce z kolei 
zajął Mieczysław Hubka z Wiercienia, zdobywając 
927 głosów.   MAGDALENA LATOCHRadni gminy wiejskiej za-

powiadają koniec toleran-
cji dla osób zaśmiecają-

cych i ignorujących selekcję od-
padów. – W niektórych miejsco-
wościach monitoring zostanie 
zamontowany na stałe, między 
innymi w Oborze i Raszówce – 
zapewnia rzecznik gminy Lu-
bin Janusz Łucki. Zarówno ka-
mery, jak i systemy mobilne bę-
dą przenoszone z miejscowości 
do miejscowości, a obraz będzie 
rejestrowany z ukrycia. 

Przypomnijmy tylko, że 
w ubiegłym roku gmina za-

montowała kamery na dzikim 
wysypisku przy drodze Osiek 
– Pieszków. – System wykrył 
sprawcę, który zaśmiecał te-
ren. Został on ukarany – infor-
muje rzecznik gminy Lubin Ja-
nusz Łucki. – Dlatego chcemy 
rozszerzyć monitoring na całą 
gminę – dodaje. 

Nagrany materiał będzie 
podstawą do ukarania spraw-
cy. – Zwracajmy uwagę na ta-
blice rejestracyjne samocho-
dów, które wjeżdżają do la-
sów i przede wszystkim oso-
by, które w porach nocnych 

odwiedzają nasze miejsco-
wości i zachowują się podej-
rzanie – ostrzega ofi cer praso-
wy lubińskiej policji Jan Po-
ciecha. 

To pozwoli zminimalizować 
problemy i sukcesywnie walczyć 
z przestępczością. – Wszystkie 
zgłoszenia sprawdzamy na bie-
żąco, bo każdy sygnał jest dla 
nas bardzo ważny – podkreśla 
ofi cer prasowy. 

Dodajmy, że zakup sprzętu 
i jego montaż będzie kosztował 
gminę 37 tys. zł. 

MAGDALENA LATOCH

W ubiegłym roku największe poparcie 
uzyskał Andrzej Bartnik z Kłopotowa
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Będą sprawdzać kto i gdzie wyrzuca nielegalnie śmieci

Gmina pod 
nadzorem kamer

Mieszkańcy, którzy zaśmiecają gminę, nie będą już bezkarni. Władze wypowia- »
dają wojnę tym, którzy nielegalnie wywożą śmieci. Ma im w tym pomóc nadzór ka-
mer, które będą monitorować tzw. dzikie wysypiska oraz tereny najczęściej dewa-
stowane. 
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W razie awarii na zbiorniku Żelazny Most

Wyznaczono drogi 
ewakuacyjne

Na terenie gminy ustawione zostały znaki  
ewakuacyjne, związane z bezpieczeństwem 
ludności zamieszkałej wokół zbiornika 
odpadów pofl otacyjnych Żelazny Most. Są 
to działania prewencyjne, na wypadek 
awarii. 

Znaki kierują mieszkańców do punktu 
zbiórki, skąd rozpoczynać się będzie hipote-
tyczna ewakuacja. Oprócz tego wyznaczone 
zostały też miejsca samej ewakuacji. 

Znaki zostały już ustawione wzdłuż 
wszystkich dróg gminnych, powiatowych 
i wojewódzkich na terenie potencjalnego za-
grożenia. 

Zbiornik Żelazny Most jest największą te-
go typu budowlą w całej Europie. Hipotetycz-
ne zagrożenie, jakie niesie za sobą jego uszko-
dzenie, to wydostanie się z niego bardzo dużej 
ilości wody i części upłynnionych osadów. 

Miejsca ewakuacji będą się znajdować 
w miejscowościach Kliszów, Chobienia, Nie-
szczyce, Radoszyce oraz Orsk. Ponad 1600 
mieszkańców Rudnej zostanie ewakuowa-
nych do szkoły i ośrodka kultury w Chobieni 
oraz świetlic wiejskich na terenie gminy. 

Za projekt, ustawienie oznakowania i ewa-
kuację odpowiada właściciel zbiornika – Za-
kład Hydrotechniczny, jeden z oddziałów 
KGHM.  MARTA SOBOTKIEWICZ
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Ponad 1600 mieszkańców Rudnej zostanie ewaku-
owanych do szkoły i ośrodka kultury w Chobieni 
oraz świetlic wiejskich na terenie gminy

Nie będzie 
prądu
Przez kilka godzin miesz-
kańcy Rudnej pozbawieni 
będą prądu. Przerwa w do-
stawie energii elektrycznej 
zapowiadana jest na dzi-
siaj, czwartek 9 lutego, 
a spowoduje ją remont 
urządzeń elektroenerge-
tycznych. 
Prądu nie będzie od godzi-
ny 8 do 13. Zawiadomienie 
dotyczy głównie adresów: 
ul. Cicha: 1-kościół, 14 
młyn, 14A; ul. Dworska: 
4-10, garaż, ul. Parkowa 
3-11; ul. Głogowska: 8; ul. 
Głucha: cała (2, 3a, 3b), ul. 
Kolejowa: 1-6, szkoła, 
warsztaty szkolne, inter-
nat, świetlica – Rudnowski 
Ośrodek Kultury, policja, 
weterynaria, kurnik, ul. 
Krochmalna: 1, 2 - sprze-
daż opału – nawozów, 2 - 
była piekarnia, 3, 4A, 4B, 
dz. 447/1, zaczep SGR - su-
szarnia, stacja bazowa te-
lefonii komórkowej Oran-
ge; ul. Ogrodowa – cała; 
plac Kościelny: 1, 3, cer-
kiew, były posterunek 
energetyczny, 4, 7, remiza, 
szafka oświetleniowa SO-
2, szafka oświetleniowa 
SO-30; plac Zwycięstwa: 7, 
8, 9, 9a, 9b, 15- ratusz (za-
silanie rezerwowe), sklepy, 
kiosk ruchu + numery 12-
14A zasilanie z linii napo-
wietrznej; ul. Ścinawska: 
nieparzyste 1-21, parzyste 
4-16, poczta; ul. Witosa: 
Centrum Kultury (nowe - 
dz. 333).  SOBO

Cena wywoławcza miesięcznego czynszu wynosi zaledwie 500 zł

Zdrowie w prywatne ręce
W związku z likwidacją  

Gminnego Zespołu Zakładów 
Opieki Podstawowej, gmina 
szuka podmiotu, który 
wynajmie te pomieszczenia 
i będzie prowadzić w nich 
działalność medyczną. 

Lokale znajdują się w Chobieni 
przy ul. Parkowej 1 oraz w Rudnej 
przy ul. Polnej 3. 

Oba ośrodki wyposażone są 
w meble i sprzęt medyczny o war-
tości ponad milion dwieście zło-
tych. Dodatkowo gmina planu-
je zakup aparatu do USG. Nowa 
działalność będzie prowadzona 
przy wykorzystaniu wyżej wy-
mienionego majątku. 

Realizowanie świadczeń w obu 
ośrodkach musi odbywać się zgod-

nie z zakresem zamieszczonym na 
stronie www.bip.rudna.pl/cms_
tmp/20120201144611_p09_12b.
pdf w załączniku nr 2. 

Cena wywoławcza miesięcz-
nego czynszu wynosi zaledwie 
500 zł netto. Umowa najmu 

będzie zawarta co najmniej na 
trzy lata. Wydanie przedmiotu 
nastąpi po zakończeniu działal-
ności przez GZZOP w Rudnej, 
ale nie później niż 30 czerwca 
2012 r. 

MARTA SOBOTKIEWICZ

Władze gminy szukają kogoś, kto będzie tu prowadził działalność medyczną
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Na szczęście nikomu nic się nie stało, ale 
straty oszacowano na około 10 tys. zł. 

Ze wstępnych ustaleń policjantów 
wynika, że prawdopodobną przyczyną poża-
ru mogło być rozszczelnienie komina. W gasze-
niu ognia brały udział dwa zastępy lubińskiej 
straży pożarnej oraz trzy z gminy Rudna. 

Mieszkańcy mogą mówić o wielkim szczę-
ściu. Jak wynika z relacji dyżurnego lubińskiej 
straży pożarnej, działania były utrudnione 
przez warunki pogodowe oraz zadymienie bu-
dynku.  MAGDALENA LATOCH

Zapalił się dom w Rynarcicach

Poszło z dymem
Właściciele jednorodzinnego domu w Rynarcicach  »

najedli się sporo strachu, po tym jak 2 lutego zapalił 
się strop budynku.
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POWIATOWY URZĄD PRACY
CENTRUM AKTYWIZACJI ZAWODOWEJ

 ul. Jana Kilińskiego 12b, 59-300 Lubin,   tel. (076) 746-14-01, fax 746-14-00,                                                      
e-mail wrln@praca.gov.pl      Http://pup.lubin.sisco.info 

SPRZEDAWCA –  » mile widziane do-

świadczenie w handlu, konieczny 

stopień niepełnosprawności, 

ŚLUSARZ PRECYZYJNY  » – wymaga-

ne doświadczenie w zawodzie, 

SPRZEDAWCA –  » wymagana znajo-

mość obsługi sprzętu RTV, obsługa 

komputera i kasy fiskalnej, mile wi-

dziane prawo jazdy kat. B, 

KIEROWCA C+E  » W TRANSPORCIE 

KRAJOWYM – wymagane doświad-

czenie w zawodzie, prawo jazdy kat. 

C+E, kurs na przewóz rzeczy, 

SPRZEDAWCA-HANDLOWIEC –  » wy-

kształcenie zawodowe, prawo jazdy 

kat. B, umowa o pracę, 

MECHANIK-SERWISANT –  » wyma-

gane wykształcenie mechanicz-

ne, konieczne doświadczenie 

w branży motocyklowej oraz pra-

wo jazdy kat. A, 

ARCHITEKT WNĘTRZ  » – wymagane 

wykształcenie wyższe, mile widzia-

ne 2-letnie doświadczenie jako pro-

jektant wnętrz, znajomość progra-

mów graficznych, mile widziana 

znajomość materiałoznawstwa 

użytkowego, 

SPRZEDAWCA ZABAWEK  » – wy-

kształcenie średnie, znajomość ob-

sługi komputera, kasy fiskalnej, kart 

płatniczych, mile widziane prawo 

jazdy kat. B, brutto (oferta pracy dla 

osób bezrobotnych zarejestrowa-

nych w urzędzie), 

PRZEDSTAWICIEL HANDLOWY  » – wy-

magane wykształcenie średnie oraz 

prawo jazdy kat. B, 

BARMAN –  » wykształcenie średnie, 

prawo jazdy kat. B, (oferta pracy tyl-

ko dla osób bezrobotnych zareje-

strowanych w PUP w Lubinie), 

PRACOWNIK GOSPODARCZY/KON- »
SERWATOR – 2 wolne miejsca, wy-

kształcenie min. zawodowe, umie-

jętności elektryczno-mechaniczne, 

prawo jazdy kat. B, orzeczenie 

o stopniu niepełnosprawności, 

MAJSTER ROBÓT  » BUDOWLANYCH 

– wykształcenie zawodowe lub 

średnie budowlane, doświadczenie 

na podobnym stanowisku min. 3 la-

ta, uprawnienia budowlane będą 

dodatkowym atutem, 

SPAWACZ –  » wykształcenie zawo-

dowe, doświadczenie w zawodzie 

min. 3 lata, certyfikaty, kursy spawa-

nia metodą MIG/MAG, dokładność, 

precyzja, 

KIEROWNIK SERWISU  » SAMOCHO-

DOWEGO – wymagane wykształce-

nie wyższe techniczne lub średnie 

techniczne, wymagana praktyka 

w zawodzie, 

POMOC KUCHENNA  » – wymagana 

umiejętność przygotowywania piz-

zy, 1/2 etatu, 

PRACOWNIK OCHRONY  » – wymaga-

na licencja I lub II stopnia ochrony fi-

zycznej, niekaralność, 1/4 etatu, 

w Ścinawie, 

ELEKTRONIK-AUTOMATYK –  » wyma-

gana znajomość urządzeń, auto-

matyki stacji uzdatniania wody 

i oczyszczalni ścieków, mile widzia-

ne uprawnienia SEP do 1kV, ko-

nieczne prawo jazdy kat. B, 

PRACOWNIK OCHRONY  » – 2 wolne 

miejsca, konieczny stopień niepeł-

nosprawności oraz niekaralność, 

ELEKTROMECHANIK SAMOCHODO- »
WY – wymagana znajomość mecha-

niki oraz elektromechaniki samo-

chodowej, prawo jazdy kat. B,  

SPRZEDAWCA –  » 4 wolne miejsca, 

konieczne doświadczenie w pracy 

w sklepie spożywczym, mile widzia-

na znajomość kasy fiskalnej i kom-

putera, praca w Chróstniku, 

BARMAN/KELNER –  » 2 wolne miej-

sca, mile widziane wykształcenie 

kierunkowe kelner/barman, wyma-

gane doświadczenie w branży ga-

stronomicznej, umiejętność pracy 

w zespole, obsługa komputera, oso-

by zorganizowane, rzetelne, su-

mienne, znajomość podstaw języka 

angielskiego lub niemieckiego, 

REFERENT –  » wykształcenie wyższe 

prawnicze, doświadczenie zawodo-

we w kancelarii komorniczej lub 

prawnej, prawo jazdy kat. B , 

KIEROWCA C+E  » W TRANSPORCIE 

MIĘDZYNARODOWYM – konieczne 

doświadczenie w zawodzie, prawo 

jazdy kat. C+E, kurs na przewóz rze-

czy, badania psychotechniczne, 

ELEKTRYK SAMOCHODOWY  » X 1, 

MECHANIK SAMOCHODOWY X 1 – 

2 wolne miejsca, konieczne do-

świadczenie oraz uprawnienia do 

wykonywania zawodu (naprawa au-

tobusów MERCEDES, pojazdów sa-

mochodowych), 

PORTIER-DOZORCA –  » mile widzia-

ne doświadczenie na podobnym 

stanowisku, niekaralność, orzecze-

nie o stopniu niepełnosprawności, 

SPRZĄTACZKA –  » wymagane orze-

czenie o stopniu niepełnosprawno-

ści, 0,35 etatu, praca w Chojnowie, 

KIEROWNIK BUDÓW  » I ROBÓT – wy-

kształcenie wyższe, 5 lat stażu pra-

cy, uprawnienia konstrukcyjno-bu-

dowlane, mile widziane zatwierdze-

nia górnicze, zdolności organizacyj-

ne, umiejętność współpracy, dyspo-

zycyjność, 

NAUCZYCIEL JĘZYKA  » ANGIELSKIE-

GO – wymagane wykształcenie wyż-

sze mgr kierunkowe oraz przygoto-

wanie pedagogiczne, 

CUKIERNIK –  » konieczne doświad-

czenie w zawodzie, mile widziana 

książeczka sanepidowska, 

SZTYGAR ZMIANOWY  » MECHANICZ-

NY POD ZIEMIĄ – wykształcenie 

min. średnie/mechaniczne/tech-

niczne, mile widziane wyższe, min. 

3 lata doświadczenia jako dozór 

średni w zakładach górniczych pod-

ziemnych, zatwierdzenia OUG oso-

ba średniego dozoru – specjalność 

mechaniczna, 

SZTYGAR ZMIANOWY  » GÓRNICZY 

POD ZIEMIĄ – wykształcenie min. 

średnie/górnicze/techniczne, mile 

widziane wyższe, min. 3 lata do-

świadczenia jako dozór średni, za-

twierdzenia OUG osoba średniego 

dozoru – specjalność górnicza, 

PSYCHOLOG –  » wykształcenie wyż-

sze mgr psychologia, 1/2 etatu, 

STRAŻNIK –  » 3 wolne miejsca, wy-

kształcenie podstawowe, mile wi-

dziana praca w ochronie, wymaga-

ny stopień niepełnosprawności oraz 

niekaralność, 

KUCHARZ/MŁODSZY KUCHARZ  » – 2 

wolne miejsca, wykształcenie zawo-

dowe, konieczne doświadczenie 

w branży gastronomicznej, umiejęt-

ność pracy w zespole, osoba zorga-

nizowana, rzetelna, sumienna, 

TYNKARZ –  » 5 wolnych miejsc, ko-

nieczne doświadczenie w zawodzie 

min. 2 lata, praca w delegacji we 

Wrocławiu, 

FRYZJER/KA –  » wykształcenie kie-

runkowe, doświadczenie w zawo-

dzie (przerwa w wykonywaniu pracy 

nie dłuższa niż 1 rok), 

MASAŻYSTA/MASAŻYSTKA –  » mile 

widziane doświadczenie w zawo-

dzie, kurs masażu, umiejętność wy-

konywania masażu w salonie SPA,  

KIEROWCA C+E  » – wymagane pra-

wo jazdy kat. C+E, uprawnienia 

ADR oraz znajomość języka nie-

mieckiego, 

SPRZEDAWCA NA  » STOISKU ZOO-

LOGICZNO-WĘDKARSKIM – ko-

nieczne doświadczenie na podob-

nym stanowisku, dobra znajomość 

branży zoologiczno-wędkarskiej, 

OPERATOR ŁADOWARKI  » – upraw-

nienia operatora ładowarki, orze-

czenie o stopniu niepełnosprawno-

ści, oferta dla osób zarejestrowa-

nych w urzędzie, 

KIEROWCA-MECHANIK –  » wykształ-

cenie mechanik-kierowca, do-

świadczenie 3 lata, prawo jazdy 

kat. B, wymagany stopień niepeł-

nosprawności, 

MONTER BRAM  » – 2 wolne miejsca, 

mile widziane doświadczenie w pra-

cach elektrycznych i budowlanych, 

mile widziane uprawnienia SEP do 

1 kV oraz prawo jazdy kat. B, 

ELEKTRYK (NA  » POWIERZCHNI) – 

wykształcenie min. zawodowe o kie-

runku elektrycznym, min. 5 lat na 

stanowisku elektryka, uprawnienia 

SEP do 1 kV, mile widziane upraw-

nienia kontrolno-pomiarowe, prawo 

jazdy kat. B, obsługa komputera Ms 

Office, 

KONSERWATOR –  » wymagana 

umiejętność wykonywania prac re-

montowo-budowlanych oraz sto-

pień niepełnosprawności, 

INSTALATOR-SPAWACZ –  » 3 wolne 

miejsca, wymagane doświadczenie 

w spawaniu instalacji sanitarnych, 

prawo jazdy kat. B, uprawnienia 

spawacza elektryczno-gazowe, 

brak nałogów, mile widziani emery-

ci lub renciści, 

INSTALATOR INSTALACJI  » SANITAR-
NYCH – 2 wolne miejsca, koniecz-
ne doświadczenie w zawodzie min. 
1 rok, prawo jazdy kat. B, brak na-
łogów, mile widziani emeryci lub 
renciści, 

KIEROWCA POWYŻEJ  » 3,5 DMC 
W TRANSPORCIE MIĘDZYNARO-
DOWYM – wykształcenie zawodo-
we/średnie, min. 2 lata doświad-
czenia, znajomość podstaw me-
chaniki, prawo jazdy C+E, zaświad-
czenie na przewóz rzeczy, aktualne 
badania lekarskie, mile widziana 
znajomość j. angielskiego/nie-
mieckiego, uczciwość, 

PRACOWNIK OCHRONY  » – 3 wolne 
miejsca, wymagana licencja pra-
cownika ochrony oraz stopień nie-
pełnosprawności, 

OPERATOR ŁK  » Z UPRAWNIENIAMI 
I POTWIERDZENIEM KWALIFIKACJI 
PRZEZ OUG – wykształcenie zawo-
dowe, doświadczenie w pracy pod 
ziemią, uprawnienia operatora ŁK 
z uprawnieniami i potwierdzeniem 
kwalifikacji przez OUG, 

SPECJALISTA TECHNICZNO-HAN- »
DLOWY – wykształcenie wyższe 
techniczne – kierunek górnictwo, 
budowa maszyn, min. 4 lata do-
świadczenia na stanowisku związa-
nym ze sprzedażą przemysłową, 
bardzo dobra znajomość MS Excel, 
prawo jazdy kat. B, umiejętności in-
terpersonalne, dobra znajomość ję-
zyka angielskiego, 

DORADCA KLIENTA  » – wykształce-
nie min. średnie, min. 1 rok do-
świadczenia w działalności finanso-
wej, obsługa komputera, urządzeń 
biurowych, umiejętność łatwego na-
wiązywania kontaktów, łatwość 
przyswajania wiedzy, 

SPRZEDAWCA-SERWISANT –  » wyma-
gana znajomość branży telefonów 
komórkowych, mile widziane osoby 
uczące się, 

SPAWACZ –  » 2 wolne miejsca, ko-
nieczne doświadczenie, 

ŚLUSARZ-SPAWACZ –  » wykształce-
nie zawodowe, uprawnienia do spa-
wania elektryczno- gazowego, 

SPECJALISTA DS.  » SERWISU SYSTE-
MÓW AUTOMATYKI (pod ziemią) – 
wykształcenie wyższe techniczne 
kierunek automatyka, elektronika, 
informatyka, znajomość podstaw 
elektroniki (mikrokontrolerów z ro-
dziny ATMEL), znajomość progra-
mowania sterowników PLC, pod-
staw oprogramowania C, C++, pro-
gramu AutoCad, uprawnienia SEP 
„E” grupa 1, komunikatywna znajo-
mość języka angielskiego lub nie-
mieckiego, 

SPAWACZ-SCZEPIACZ –  » wykształ-

cenie zawodowe lub średnie, biegłe 

odczytywanie dokumentacji warsz-

tatowej, uprawnienia spawalnicze 

MAG–135, osoby bez orzeczonego 

prawa do emerytury, mile widziany 

stopień niepełnosprawności, 

INSTALATOR SIECI  » TELEINFORMA-

TYCZNYCH – 2 wolne miejsca, wy-

kształcenie min. średnie, wymaga-

ne doświadczenie w wykonywaniu 

prac instalacyjnych związanych 

z sieciami teleinformatycznymi, zna-

jomość zasad funkcjonowania sieci 

teleinformatycznych, umiejętność 

konfigurowania sieciowych urzą-

dzeń aktywnych, zdolność do pracy 

na wysokości, prawo jazdy kat. B, 

KIEROWNIK PROJEKTÓW  » TELEIN-

FORMATYCZNYCH – wymagane 

wykształcenie wyższe, doświad-

czenie w organizacji procesu inwe-

stycyjnego, znajomość zasad funk-

cjonowania i zarządzania sieciami 

teleinformacyjnymi, ogólna znajo-

mość prawa budowlanego, umie-

jętność kierowania zespołem, pra-

wo jazdy kat. B, 

PROJEKTANT SIECI  » TELEINFOR-

MATYCZNYCH – wymagane wy-

kształcenie wyższe, znajomość za-

sad funkcjonowania i zarządzania 

sieciami teleinformacyjnymi, znajo-

mość prawa budowlanego, umie-

jętność posługiwania się progra-

mem AutoCad, umiejętność kosz-

torysowania, mile widziane upraw-

nienia do projektowania, prawo 

jazdy kat. B, 

FRYZJER/STYLISTA –  » 2 wolne 

miejsca, wykształcenie zawodowe, 

1 rok doświadczenia zawodowego 

udokumentowanego świadec-

twem pracy, 

PRACOWNIK OCHRONY  » – wymaga-

ny stopień niepełnosprawności oraz 

niekaralność, licencja pracownika 

ochrony, 

STOLARZ-MONTER –  » wymagane 

doświadczenie w zawodzie, prawo 

jazdy kat. B, mile widziany stopień 

niepełnosprawności. 

Aktualne oferty pracy na dzień 3 lutego 2012 roku.

Szczegółowe informacje 
na temat ofert pracy 

oraz dane kontaktowe 
pracodawców dostępne 

są na stronie: 
www.puplubin.pl oraz 

w urzędzie pracy.
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Byasen tryumfuje, Metraco czeka 
na rewanż!

Norweżki 
szybsze 
od Polek

W pierwszym spotkaniu 1/8  
fi nału Pucharu Zdobywców 
Pucharów, Byasen Trondheim 
pokonało KGHM Metraco Zagłębie 
Lubin 37:23. Spotkanie oglądało 
942 widzów. 

Przed meczem Norwegowie mó-
wili, że czekali na moment kiedy po 
raz kolejny zmierzą się z lubińskim 
zespołem. Udało się ponownie w 1/8 
fi nału PZP. Pierwsze spotkanie od-
było się w Trondheim. Już na samym 
początku Zagłębie nie dawało za wy-
graną. Dziewczyny z Byasen niejed-
nokrotnie były zaskakiwane przez 
nasze zawodniczki szybkimi akcja-
mi. Po kwadransie gry gospodynie 
wygrywały 11:8, a pierwsza poło-
wa zakończyła się wynikiem 20:14 
dla Byasen. 

W drugiej połowie Zagłębie go-
niło wynik. Norweżki często oka-
zywały się szybsze od Polek i w ten 
sposób zdobywały bramki. Dobrze 
spisywała się obrona gospodyń, co 
chwalił w wypowiedziach pome-
czowych, Frode Bjerkan, szkolenio-
wiec Byasen. Ostatecznie gospody-
nie wygrały mecz różnicą czternastu 
bramek, co jest dla nich dobrą zalicz-
ką przed rewanżem w Lubinie, któ-
ry odbędzie się 11 lutego o godzinie 
17 w SP 14.

MARIUSZ BABICZ

Bramki dla Zagłębia:  

Obrusiewicz 8, Byzdra i Pałgan po 5, Załęczna 2 
oraz Jelić, Jochymek i Ciepłowska po 1.
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Ostatecznie gospodynie wygrały 
mecz różnicą czternastu bramek

Nie poradzili sobie z SPR Stal Mielec

Porażka mężczyzn
Podopieczni Jacka  

Będzikowskiego schodzili 
z mieleckiego parkietu ze 
smutnymi minami. 

Pierwszego spotkania 
w tym roku nie zaliczą do 
udanych. Pomimo ambit-
nej gry, MKS Zagłębie Lu-
bin popełniało sporo błę-
dów w obronie i ataku, co 
było przyczyną ich klęski. 
SPR Stal Mielec pokonał 
lubinian różnicą pięciu tra-
fi eń.

Miedziowi jechali do 
Mielca bardzo zdetermi-
nowani i bogatsi o do-
świadczenia z turniejów 
przygotowawczych, w któ-
rych między innymi za-

grali wspaniały mecz z Vi-
ve Targi Kielce. W obu tur-
niejach Zagłębie wypadło 
naprawdę dobrze. Nieste-
ty zgrzyt pojawił się na ko-
niec przygotowań do roz-
grywek. Porażka z Mie-
dzią Legnica ujawniła stare 
błędy w obronie, które nie 
powinny były się już poja-
wiać. Niestety, lubinianie 
podobnie zagrali w meczu 
ze Stalą Mielec.

Pierwsza siódemka Za-
głębia to: Michał Świrku-
la, Piotr Adamczak, Paweł 
Adamczak, Piotr Obrusie-
wicz, Jarosław Paluch, Łu-
kasz Kużdeba i Mikołaj 
Szymyślik. Mecz nie ukła-
dał się po myśli miedzio-

wych. Gospodarze utrzy-
mywali bezpieczny dystans 
bramkowy i skutecznie dą-
żyli do zwycięstwa. Końco-
wy rezultat pojedynku to 
30:25 dla Stali Mielec. 

– Popełnialiśmy proste 
błędy techniczne. Rywa-
le mogli robić szybkie kon-
try. Jest nad czym popraco-
wać, z meczu nie jesteśmy 
zadowoleni – podsumował 
Jacek Będzikowski, trener 
MKS Zagłębia Lubin.

Nowy zawodnik lubi-
nian, Bartosz Starzyński, 
zdobył w pojedynku jed-
ną bramkę. Jak mówi tre-
ner, młody zawodnik grał 
dobrze, ale stać go na jesz-
cze więcej.  MARIUSZ BABICZFo
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– Jest nad czym po-
pracować, z meczu 
nie jesteśmy zadowo-
leni – mówi Jacek Bę-
dzikowski, trener 
MKS Zagłębia Lubin

Najpierw w meczu in-
auguracyjnym roz-
gromiły Żary różni-

cą 41 trafi eń. Następnie po-
konały zespół MUKS Ko-
zin Wlkp. 32:25, a w ostat-
nim dniu turnieju miedzio-
we podejmowały ekipę 
Olimpu Grodków. Wynik 
można było przewidzieć.

Lubinianki wyszły na 
parkiet hali OSIR bardzo 

zdeterminowane i pewne 
siebie. UKS Olimp Grod-
ków nie był rywalem, któ-
ry mógł pokrzyżować pla-
ny zawodniczkom z Lubi-
na. Od początku to pod-
opieczne Anny Siekaniec 
dominowały na parkiecie. 
Agata Stokowiecka zdoby-
ła pierwszy punkt dla go-
spodyń. Bardzo szybko 
minęło dziesięć minut gry 

i na tablicy wyników było 
już 7:3 dla miedziowych. 
Dziewczęta ciągle napiera-
ły na bramkę rywalek. Naj-
częściej rzucały Karolina 
Brenkus, Dominika Dasz-
kiewicz i Agata Stokowiec-
ka. Do przerwy było 21:10 
dla Zagłębia.

Druga połowa to kon-
tynuacja wspaniałej gry 
Zagłębia w obronie i ata-

ku. Ekipa Grodkowa mo-
gła jedynie zmniejszać co 
jakiś czas różnicę bramko-
wą. Ostatecznie Zagłębie 
wygrało mecz 35:19. 

– Bardzo się starałyśmy. 
Zrealizowałyśmy nasz cel, 
a teraz idziemy dalej na 
półfi nały i tam również da-
my z siebie wszystko – mó-
wi Kamila Biernat z MKS 
Zagłębia Lubin.

Kadra MKS Zagłębie 
Lubin: Pola Lisowicz, Sa-
bina Koselska, Katarzy-
na Homonicka, Dagmara 
Dyczko, Dominika Dasz-
kiewicz, Paulina Piotrow-
ska, Agnieszka Robótka, 
Julia Walczak, Agata Sto-
kowiecka, Karolina Bren-
kus, Angelika Kłos, Kami-
la Biernart.

MARIUSZ BABICZ

Ćwierćfinał mistrzostw Polski juniorek w piłce ręcznej

Zrobiły to!Zrobiły to!Zrobiły to!
Podopieczne Anny Siekaniec pokonały trzy ze- »

społy w turnieju ćwierćfinałowym mistrzostw Pol-
ski juniorek w piłce ręcznej, tym samym zakwali-

fikowały się do półfinału rozgrywek. 
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Siatkarze MKS Cuprum  
Mundo Lubin rozkręcili się na 
dobre. Po trzech świetnych 
występach i jedynie jednej 
porażce przyszedł czas na 
kolejne zwycięstwo i to nie nad 
byle kim. Tym razem 
podopieczni Pawła 
Szabelskiego rozgromili ekipę 
z Bielska-Białej 3:0.

Już od początku spotkania 
lubinianie pokazali, że u siebie, 
przed swoją publicznością nie da-
dzą się pokonać. Ekipa Pawła Sza-
belskiego była bardzo pewna sie-
bie i słusznie. Lubińscy siatkarze 
grali bardzo spokojnie, co przeło-
żyło się na bezbłędną grę. 

Pierwszy punkt za sprawą Ma-
cieja Kordysza zdobyli lubinianie. 
Goście dość szybko odpowiedzie-
li i zrobiło się 1:2. Wkrótce Robert 
Szczerbaniuk podniósł wynik na 
2:2. Taka równowaga nie utrzy-
mała się długo. Zawodnicy Sza-
belskiego odskoczyli od rywali, 
pewnie prowadząc. W efekcie set 
zakończył się wynikiem 25:19. 

Druga partia to dalsza do-
minacja miedziowej ekipy. Da-
ło się zauważyć zaskoczenie go-
ści, świetną dyspozycją lubinian. 
Do tego stopnia, że przez dłuż-

szy czas nie byli w sta-
nie zdobyć punktu 
i wkrótce zrobiło 
się 5:0 dla miedzio-
wych. Taka róż-
nica chyba nie-
co ich obudzi-
ła, jednak nie 
tak łatwo by-
ło to odrobić. 
Ekipa Mundo 
utrzymywała 
nawet dziewię-
ciopunktową 
przewagę! Dru-
gi set zakończył 
się bardzo wyso-
ką przewagą miej-
scowych, 25:14. 

W trakcie trzeciego 
seta ekipa z Bielska-Bia-
łej starała się coś ugrać. 
Przebudzeni po przegra-
nych dwóch partiach goście 
próbowali jeszcze coś zdziałać. 
Starali się dotrzymać kroku go-
spodarzom, jednak zmęczenie 
i rozgoryczenie po dwóch kiep-
skich setach nie pozwoliły na 
wyszarpanie chociażby remisu. 
Mundo pewnie wygrało 25:19. 
Tym samym całe spotkanie za-
kończyło się zasłużonym zwy-
cięstwem MKS-u 3:0. – Posta-

w i l i -
śmy na za-
grywkę i na obro-
nę – podsumowuje Sebastian 
Tylicki. – Generalnie nie chce-
my wspominać pierwszego me-
czu w Bielsku-Białej, ponieważ 
tam przegraliśmy zdecydowa-

n ie . 
Nato -

miast tu-
taj pewnie wygrali-

śmy. Zagraliśmy bardzo mądrze 
w ataku i przede wszystkim by-
liśmy bardzo skuteczni – dodaje 
Szymon Piórkowski. 

MARIUSZ BABICZ

SPORT

Bilardziści zmierzyli się w Poznaniu

Starcie 
beniaminków

Drużyna DSB Zagłębie Baribal Lubin  
o pierwsze punkty ligowe walczyła 
w Poznaniu. Zwycięstwo i przegrana 
z Zakręconą Bilą Poznań dała lubinianom 
dwa punkt i czwarte miejsce w tabeli. 

Starcie ubiegłorocznych drugoligowców z Poznania 
i Lubina okazało się prawdziwą wisienką na torcie. 
Obie drużyny podzieliły się punktami, choć minimalnie 
więcej powodów do radości mogą mieć zawodnicy Za-
kręconej Bili, którzy dwumecz z Baribalem na własnym 
terenie zakończyli z dodatnim bilansem setów. 
Stres związany z pierwszym meczem lepiej znieśli, 
osłabieni brakiem Michała Lichodziejewskiego, lubi-
nianie. W ósemkę zmierzyli się Szymon Duda i Kon-
rad Juszczyszyn. Lepszy jednym rozbiciem okazał się 
młodszy z graczy. Takim samym wynikiem na ko-
rzyść gracza Baribalu zakończyło się starcie Michała 
Kubiaka i Kamila Gmura w dziewiątkę. Nieco szyb-
ciej swojego rywala odprawił Marcel Fortuński w 10 
bil, który pozwolił Bartoszowi Czapskiemu ugrać 7 
partii. Honor graczy z Poznania w pierwszym meczu 
ocalił Michał Berkec, pokonując 10-4 Mateusza Ma-
tłosza, ustalając wynik spotkania na 3-1 dla gości. 
Drugi mecz rozegrał się pod dyktando zawodników 
Zakręconej Bili. Szymon Duda zrewanżował się Jusz-
czyszynowi w ósemkę, wygrywając do 7, a Czapski 
poradził sobie z Gmurem w 9 bil, wygrywając do 5. 
Pojedynki w dziesiątkę okazały się równie stronni-
cze: Kubiak pokonał Matłosza do 8, a Berkec For-
tuńskiego do 6, dzięki czemu gracze z Poznania wy-
grali 4-0.  MARIUSZ BABICZ

Siatkarzom idzie coraz lepiej

Bielsko-Biała nic nie ugrała
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Nato -

Już od początku spotkania lubinianie pokazali, że u sie-
bie, przed swoją publicznością nie dadzą się pokonać

Wszystko zaczęło się od mi-
łości do motoryzacji i po-
dróży. Mateusz Rogalski, 

lubinianin, politolog z wykształce-
nia, a historyk z zamiłowania od 
dawna marzył o podróży na Kam-
czatkę i o zwiedzeniu Rosji. – Dzię-
ki mojej wyprawie zobaczę Rosję, 
która od dawna mnie fascynuje. To 
jeden z krajów nie do końca odkry-
tych, miejscami wciąż dziewiczy, 
a sama Kamczatka ma księżycowy 
krajobraz. Magadan, miasto do któ-
rego zmierzam, jest wysunięte naj-
dalej na wschód. Tam zsyłano wielu 
polskich jeńców, nawet znajduje się 
tam pomnik ich upamiętniający. To 
miejsce to właśnie cel mojej podróży 
– wyjaśnia Mateusz Rogalski. 

Jednak taka wyprawa kosz-
tuje i to niemało. Podróżnik część 
pieniędzy już zebrał, jednak na wy-
marzoną wyprawę wciąż brakuje. 

– W tej chwili rozmawiam ze spon-
sorami. Te rozmowy są naprawdę na 
różnych etapach. Niektórzy wciąż 
się zastanawiają. Bardzo pomaga mi 
Automobilklub Legnica, którego je-
stem członkiem. Wspiera mnie i za-
łatwia spotkania z różnymi sponso-
rami. Między innymi to dzięki nie-
mu mam kontakt z organizacją po-
żytku publicznego – Automobilklu-
bem Opole. Może oni zrobią dla 
mnie subkonto. Będę miał numer 
konta, na który moi znajomi i osoby, 
które będą chciały wesprzeć moją po-
dróż, przekażą jeden procent swojego 
podatku – mówi Mateusz. 

Motocyklista w czasie trzech 
miesięcy podróży ma do pokona-
nia ponad 17 tysięcy kilometrów. 
Dziennie planuje przejechać około 
450 kilometrów. To jest jedynie za-
łożenie, bo może się okazać, że trasa 
jest naprawdę trudna i w ciągu dnia 

przejedzie jedynie kilkadziesiąt ki-
lometrów. Na tak ogromnym dy-
stansie, w obcym kraju wiele mo-
że się zdarzyć. – Czytałem wiele re-
lacji ludzi, którzy przebyli tę trasę. 
Przede mną był pewien pan z War-

szawy. Oprócz tego relacje ekip 
dwu-, trzyosobowych i wszyscy pi-
sali, że to co tam najbardziej zrobiło 
na nich wrażenie, oprócz biedy, to 
ogromna życzliwość – dodaje. 

Mateusz w podróż swojego życia 
planuje wyruszyć w czerwcu tego ro-
ku. O przygotowaniach lubinianina 
do wyprawy będziemy informować 
Państwa na bieżąco.  MARIUSZ BABICZ Fo
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Kamczatko, 
nadchodzę!

Cel Kamczatka. Takie wyzwanie postawił sobie Mateusz Rogalski. Za- »
danie to nie byle jakie, bowiem lubinianin trasę ponad 17 tysięcy kilome-
trów chce pokonać na motorze. 

Niezwykła wyprawa młodego mieszkańca Lubina

Lubinianin Mateusz Rogalski od 
dawna marzył 

o wyprawie do Rosji. Pojedzie 
tam swoim motorem
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Do serca przytul psa i kota

Przeżyła 
dzięki szybkiej 
pomocy

Samotna i niechciana błąkała się po 
ulicy Wierzbowej. Wyziębioną psinę 
znaleziono na mrozie. Dzięki szybkiej po-
mocy przeżyła. Niebieskooka suczka czeka 
teraz na ciepły kąt (fot. 1). 
Biały kundelek błąkał się po mieście już od kil-
ku dni. Był tak osłabiony, że nie mógł się ruszać. 
Czworonóg jest teraz w przychodni weterynaryjnej Ani-
mvet i czuje się już lepiej. 
To wyjątkowo grzeczna i przyjacielska suczka. Ma niecałe osiem mie-
sięcy i czeka na nowego właściciela. 
Około trzyletni piesek (fot. 2), którego znaleziono na terenie MPWiK 
też potrzebuje domu, podobnie jak kot (fot. 3), którego wystrojonego w czerwoną apaszkę w białe groszki zna-
leźli lokatorzy ulicy Kamiennej 49. 
Ludzie, którzy będą gotowi przygarnąć zwierzęta pod swój dach, proszeni są o kontakt z lecznicą Animvet przy 
ul. Słowiańskiej pod numer telefonu: (76) 842-17-88. Najlepiej w godzinach 9-18.   MAGDALENA LATOCH

reklama

Cejrowski wskaże 
zwycięzców
Profesjonalny sprzęt fotograficz-
ny i możliwość spotkania się ze 
znanym polskim podróżnikiem 
Wojciechem Cejrowskim – takie 
nagrody czekają na zwycięzców 
konkursu fotograficznego zorga-
nizowanego przez galerię Cu-
prum Arena. 
Termin rejestracji uczestników 
i ich fotografii upływa 23 marca. 
Spośród wszystkich nadesłanych 
zdjęć jury, w skład którego wejdą 
profesjonalni fotograficy, wyłoni 
20 najlepszych prac. Zdjęcia fi-
nalistów zostaną wyeksponowa-
ne w Cuprum Arena na specjal-
nie zorganizowanej wystawie, 
którą będzie można oglądać aż 
do 21 kwietnia, czyli do wielkie-
go finału imprezy. 
W sobotę 21 kwietnia w galerii 
Cuprum Arena odbędzie podsu-
mowanie konkursu „Podróże 
z pasją”, podczas którego na te-
renie obiektu powstanie mia-
steczko fotografii stworzone 
z myślą o tych, którzy chcieliby 
udoskonalić swoje fotograficzne 
umiejętności. 
Będzie można m.in. wziąć udział 
w warsztatach fotograficznych, 
a także zapoznać się z profesjo-
nalnym sprzętem fotograficz-
nym. Przygotowane zostanie sta-
nowisko do portretowania 
i zdjęć studyjnych, przy którym 
każdy chętny będzie mógł wyko-
nać portret. Zaaranżowane zo-
stanie także stoisko fotoreporta-
żu i fotografii krajobrazu, przy 
którym będzie można uzyskać 
porady od profesjonalnych foto-
grafików. 
Głównym gościem imprezy bę-
dzie Wojciech Cejrowski, który 
przemierza świat boso. Podróż-
nik zrelacjonuje część swoich wy-
praw i spośród 20 zaprezento-
wanych na wystawie prac, wy-
bierze trzech najlepszych auto-
rów. Laureaci w nagrodę otrzy-
mają aparaty fotograficzne mar-
ki Canon. 
Zainteresowani mogą zgłaszać 
swoje prace za pośrednictwem 
formularza, umieszczonego na 
oficjalnej stronie galerii Cuprum 
Arena www.cuprum-arena.pl.
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Lubinianin napisał list, rymowany, 
do premiera Donalda Tuska

Bo w baju, baju 
premiera nie wierzy

Ma już 92 lata, a energią i trzeźwością umysłu mógłby  
zawstydzić niejednego 20-latka. Lubinianin Stefan 
Kołakowski, niegdyś górnik, a później także dziennikarz 
postanowił napisać list otwarty do premiera Donalda 
Tuska. Bo jak mówi, ma już dość takich rządów. 

Napisał trzy książki, a szufl ady ma wypełnione fraszka-
mi i wierszami. Większość dotyczy głównie naszego regio-
nu. – Nie pracowałem w kopalni w Lubinie, ale za to w Wał-
brzychu, Bolesławcu i Katowicach. I wiem, jaka to ciężka 
praca, a ponieważ znam ten region, nie mogę patrzeć na to, 
co nasz rząd wyrabia – opowiada lubinianin. 

Napisał więc list. Rymowany. Poniżej publikujemy go 
w całości (z zachowaniem oryginalnej pisowni): 

Wielce Szanowny Panie Premierze, piszę z Lubina ten list 
otwarty, 

ja w baju-baju Pańskie nie wierzę – lubię grę czystą... 
w otwarte karty. 

Pytam się Pana, Panie Premierze (pytają także moi sąsie-
dzi), 

kiedy totalnie Pan się dobierze do złota, srebra – do Pol-
skiej Miedzi?! 

Lubińskie skarby drzemią głęboko, te wydobyte jednak jest 
widać, 

więc je dostrzegło już Pańskie oko, bowiem rządowi mo-
gą się przydać. 

Chce Pan nam zabrać dorobek po to, aby załatać część 
dziur w budżecie, 

by w przysłowiowe wrzucić 
go błoto, czego nie robią inni na 
świecie. 

Takie zamiary wobec Lubi-
na nie mogą trafi ć na pokład ży-
zny: 

to denerwować nas już za-
czyna i alarmuje z Czyczerskim 
Zbrzyzny (...) 

Na taki haracz się nie zga-
dzamy (na owoc ciężkiej na-
szej krwawicy), 

zysku z kopalin Pa-
nu nie damy – my, 
z Polskiej Miedzi, 
twardzi górnicy. 

... bo to się zwy-
k l e tak za-
czy-
na! 
S. Ko-
łakowski – 
ten z Lubi-
na...

MARIOLA 
SAMOTICHA
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Stefan Kołakow-
ski, niegdyś gór-

nik, a później tak-
że dziennikarz 

szuflady ma wy-
pełnione fraszka-

mi i wierszami

Święta, święta i po świętach, ale miło powspominać

Wciąż życzy
Kto z nas nie lubi Bożego Narodzenia?  

Wygląda na to, że to także ulubione 
święto przewodniczącego rady miejskiej 
Andrzeja Górzyńskiego. 

Mimo że sporo już czasu minęło od Bo-
żego Narodzenia, szef rady miejskiej, na-
dal życzy lubinianom wesołych świat, 
spoglądając z billboardu, który wisi na 
ścianie jego sklepu fi rmowego przy ulicy 
Armii Krajowej. 

I my również składamy Panu Górzyń-
skiemu najlepsze życzenia. Szkoda ściągać 
ten wielkoformatowy plakat, bo całkiem 
nieźle się trzyma, nie zaszkodziły mu ani 
deszcze, ani chłody. No i sam przewodni-

czący wygląda na nim bardzo przystoj-
nie. Jeszcze przez długi czas billboard bę-
dzie aktualny... dla wyznawców hindu-
izmu, którzy swoje boże narodzenie, czy-
li narodziny Kryszny, świętują w sierpniu. 
A w grudniu znów będzie jak znalazł i dla 
chrześcijan.  ZZT
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